
Przysięga
i defilada w Rynku

niedzielę 15 bm. o godz.
U na Rynku Gł. w Krako-

pododdziały VI Pomor-
gyej Dywizji Powietrzno-
pejantowej składają uroczy­
stą przysięgę żołnierską. Po
gżeniu raportu delegacje
jelnierskie w asyście pocztów
sztandarowych złożą wiązan-
y kwiatów na płycie Koś­
ciuszki. Następnie — po zło­
jeniu przysięgi — w Rynku
odbędzie się defilada, na

którą wojsko serdecznie za­
prasza wszystkich mieszkań­
ców Krakowa, (bz) po połud-

Premier A. Kosygin
w Aleksandrii

Premier ZSRR, A. Kosygin,
prezydent ZRA, Naśer i człon­
kowie radzieckiej , delegacji
rządowej przybyli 13 bm. w

południe do Aleksandrii po
zwiedzeniu prowincji Al Ta-
hrir.

Akademia we Włocławku

W piątek (13 bm.)
niu, przewodniczący delegacji
Sejmu polskiego, wicemarsza^
lek Zenon: Kliszko w towa­
rzystwie ambasadora PRL

_

Jana Druto udał się do Pała­
cu Elizejskiego na spotkanie
z prezydentem Republiki
Francuskiej — ch. de Gaul­
le em. Rozmowa mężów sta-

nu, która odbyła się w obec-
ftości tłumaczy obu stron,

trwała godziną.
CAF — Photofax

100

W setną rocznicę
urodzin

J. Marchlewskiego
17 maja przypada

rocznica urodzin wielkiego
działacza polskiego i między­
narodowego ruchu robotni­
czego, pisarza i uczonego —

Juliana Marchlewskiego.
Dziś we Włocławku, mieś­

cie, w którym urodził się Ju­
lian Marchlewski — odbędzie
się centralna akademia z u-

działem członków najwyż­
szych władz.

Ną obchody setnej rocznicy
urodzin J. Marchlewskiego
przybyły 13 bm. do Warsza­
wy delegacje KC KPZR oraz

KC SED.
(Ł zlałalnoścl 1 życiu J. March­

lewskiego poświęcamy art. na str.

S-ej.)

29 bm.

Święto Ludowe

Piękna stolica piastowskiej
Ziemi Lubuskiej — Zielona Gó­
ra, będzie w tym roku miej­
scem głównych uroczystości
Święta Ludowego — 33 bm.

W tysiącach wsi, realizuje
się 'czyny społeczne, podjęte
dla uczczenia Tysiąclecia Pań.
stwa Polskiego, 1 Maja i Świę­
ta Ludowego. 23 bm. wiele o-

biektów Użytku publicznego
zrealizowanych w tych czy­
nach, wieś otrzyma na trwa­
ły użytek.

U
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prezydenta de Gau Ile’a
Rozmowa przebiegała w bardzo serdecznej atmosferze

13 bm, przewodniczący de­
legacji Sejmu PRL, wicemar­
szałek Zenon Kliszko w to-

L. Breżniew

z nieoficjalną wizytą
w Rumunii

Dziś o godzinie 10 przedstawiciele młodzieży studenckiej
Krakowa zostali przyjęci przez ojców miasta, o 11 — szał
juWenaliowy na poszczególnych uczelniach rozpoczął się
na dobre. O godz. 15 na Rynku Gł. nastąpiło uroczyste
środowiskowe otwarcie juwenaliów. Poniżej pedajemy wy­
kaz ważniejszych imprez.

DZIŚ:.
D.M — opera podwórkowa (uli­

ce Starego Miasta), muzykujący
tramwaj (linie tramwajowe wo­
kół Plant), pobieranie mytą (Bra­
na Floriańska), wielka loteria
fantowa w Rynku Głównym;

17.W — występy studenckich

zespołów artystycznych (Rynek
występy zespołów muzycz­

nych (Barbakan);
19.30 — wybory najmilszej stu­

dentki Krakowa (Hala Wisły),
21.00 bieg dookoła Plant o

nagrodę rektora WSWF.

JUTRO:
lejo_ ,

ekich i graficznych
ASP;

lJ.OO — wielobój żakowski w

Rynku Cjł., „Teatr na wozie” w

ulicach Starego Miasta, konkurs
Malarstwa na płocie, turniej „ży­
we szachy" na Rynku, turniej
try w kości w okolicach Wawelu;

1S.09 — konkurs „Student i ję­
ki’ zwierzę” (Planty przed Colle-
Bium Novum), loteria fantowa w

Rynku GL, pochód przyjaźni
4UU i bal przechodniów w oko­
licach miasteczka studenckiego,

rozpoczęcie, .przeglądu studen­
ckich zespołów artystycznych w

Barbakanie;.
lś.oo — mecz piłki nożnej Brac­

two Żakowskie — Politechnika
Krakowska w Rynku GL;

20.30 — pochód karnawałowy
(Błonia — Rynek Główny);

21.00 — koronacja najmilszej
studentki Krakowa (Rynek Gł.);

22.00 — zabawy w* wszystkich
klubach studenckich Krakowa —

zakończenie „Juwenaliów Tysiąc­
lecia”. (za)

MOSKWA
Pc-dano oficjalnie do wia­

domości. źe na. zaproszenie
sekretarza , generalnego KC
Rumuńskiej Partii ■Komuni­
stycznej NI Ceausescu, j w

dniach 10—13 maja w Ru­
munii przebywał : z wizyta
nieoficjalna sekretarz gene­
ralny KC KPZR.L. - Breż­
niew.

W czasie tej wizyty odbyły
sie przyjazne rozmowy, w to­
ku których NI Ceausescu t Li
Breżniew dokonali wymiany
poglądów na .temat dalsze­
go rozwoju współpracy mię­
dzy ZSRR a RRS ’ i między;
KPZR a RPK oraz na temat

innych zagadnień, stanowią­
cych przedmiot, wzajemnego
zainteresowania.

warzystwie ambasadora PRL
Jana Druto udał sie do Pała­
cu Elizejskiego na spotkanie
z prezydentem Republiki
Francuskiej, Charies de Gaul-
le’em., Rozmowa, która odby­
ła sie w obecności -.tłumaczy
obu stron, trwała goćizine.

Po -.jej zakończeniu, wice­
marszałek Z. Kliszko oświad­
czył oczekującym nań dzien­
nikarzom francuskim i kore­
spondentom prasy międzyna­
rodowej:

„Mówiliśmy o stosunkach
Polsko-francuskich, które roz­
wijała sie coraz lepiej we

wszystkich dziedzinach. Roz­
mowa przebiegała w bardzo
serdecznej atmosferze. Je­
stem z tej rozmowy bardzo
zadowolony. Jestem pod du­
żym wrażeniem osobowości ge­
nerała. jego wielkiego realiz­
mu, jego szerokiej wyobraź­
ni?'.'

'Zenon -Kliszko przekazał
prez. de Gaulle’owi najlepsze
życgehią ,j- pozdrowienia od
Władysława Gomułki i pre­
miera Józefa Cyrankiewicza,
który w ub. roku złożył wi­
zytę ,w. Paryżu oraz od prze-

wodniczącego Rady Państwa
Edwarda Ochaba.

Zenon Kliszko powiedział,
że gen. de Gaulle prosił O
przekazanie wyrazów swego
wysokiego szacunku d^a Wła­
dysława Gomułki oraz bar­
dzo serdeczne pozdrowienia
dla premiera Józefa Cyran­
kiewicza i przewodniczącego
Rady Państwa Edwarda
Ochaba.

Milczenie Białego Domu

po zestrzeleniu

samolotu chińskiego
WASZYNGTON

Administracja Białego Do­
mu zachowuje dotychczas
milczenie w sprawie zestrze­
lenia samolotu chińskiego
przez lotnictwo USA nad te­
rytorium ■ChRL.
Moyers oświadczył, że
ma nic do powiedzenia
tej sprawie i że
— jeżeli w ogóle
leży oczekiwać
Pentagonu

Wszystko zdaje
wąć. źe administracją
się zbagatelizować . znaczenie
tego- incydentu — Pisze
waszyngtoński korespondent
Agęncji .France Presse.

Ministerstwo obrony : USA

oświadczyło 12 bm., że spraw­
dza doniesienia, według któ­
rych samoloty USA naruszyły
obszar powietrzny Chin i ze­
strzeliły tam samolot chiński.

Rzecznik Ministerstwa O-
brony ChRL, nazwał ten in­
cydent wyjątkowo poważnym
i dodał, iż była to ze strony
USA prowokacja wojenna.

Rzecznik
nie

w

komentarzy
beda — na-

ze strony

sie wskazy-
stąra

Sekretarz KC Związku Komunistów Jugosławii

A. Rankovic w Krakowie
Podwawelski gród serdecznie wita dostojnego Gościa

kiermasz prac malar-
i studentów

Pierwszy na świecie

W

KONGRES ZACHODNIONIE-
MIECKICH ZWIĄZKÓW ZA-

Wodowych (DGB) w Berlinie
tach., wypowiedział się 13 bm.
Przeciwko wszelkiemu ustawo­
dawstwu nadzwyczajnemu,
-tóre ogranicza podstawowe
Swobody demokratyczne. Za
Wnioskiem glosowało 251 dele­
gatów, przeciwko 182.

WICEPRZEWODNICZĄCY KC
KĘ CHIN, premier CbRŁ,
Czou En-laj spotkał się 13 bm.
s członkiem Komitetu .Wyko­
nawczego i stałego Prezydium
KC Rumuńskiej Partii Komu­
nistycznej, I wicepremierem
Rumunii, E. Bodnarasem.

PO RAZ PIERWSZY OD
WIELU LAT, w miastach Re­
publik) Pld. Afryki odbywa-
W się masowe demonstracje
studentów przeciwko władzom
rasistowskim.

w BRAZYLIJSKIM STANIE
FARaiba, w mieście Joao

®ssoa, setki bezrobotnych i
Rtodująęych ludzi dokonały
najścia na magazyny żywno-
ci pod zarządem władz miej­

skich i zagarnęły towary. Jnk
Skinacza AFP, oddziały poti-
cJi nie były w stanie powstrzy-
“uó bezrobotnych.

Radziecki zakład

jądrowego odsalania

wody morskiej
Jak ogłoszono niedawno,

latach 1968—1969 rozpocznie
pracę pierwszy na świecie re­
aktor jądrowy podwójnego
przeznaczenia: służący do
produkcji energii elektrycznej
i do odsalania wody mors­
kiej. Zakład. w którym zo­
stanie on zainstalowany, po-
wstaje w miejscowości Szew-
czenko, na południowo-
wschodnim wybrzeżu Morza

Kaspijskiego.
Reaktor jądrowy podwój­

nego
’

przeznaczenia, typu
BN-350, posiada bardzo ko­
rzystną wskaźniki ekonomicz­
ne. "Projektowane nakłady in­
westycyjne wynoszą w jego
przypadku 240 rubli na kilo­
wat (dwa razy mniej, niż w

przypadku elektrowni Bieło-
jewskiej). Przypuszczalne
koszty produkowanej energii
nie przekroczą 0,65 kopiejsi
za kilowatogodzinę, kształtu­
jąc się na poziomie 3-krotnie
niższym niż w wybudowa-

nvch wcześniej innych ra­
dzieckich elektrowniach ją­
drowych.

Siłownią zakładu w Szęw-
czenko rozwijać będzie moc

około 350 megawatów. Z te­
go około 150 megawatów za­
sili sieć elektryczną. Resztę
pochłonie produkcja odsolonej
wody, kształtująca się dzien­
nie na poziomie około 120
tys. metrów sześciennych.

ZAŚLUBINY
DĘBÓW...

W miejscowość!
Vetralla (Włochy
środkowe), od­
bywa się od 147S
roku każdej wio­
sny oryginalna
uroczystość, na­
zywana przez

mieszkańców
„zaślubinami

dwóch dębów”,
znajdujących się
na skraju pobli­
skiego lasu. Tra­
dycja owej uro­
czystości wywo­
dzi Się z ciągłych
krwawych'" spo­
rów między Ve-
trallą, a leżącym
po drugiej stro­
nie ,600-hektaro-
wego lasku —

Viterbo —• o to,
do kogo należeć
ma ten las. Spry­
tni mieszkańcy
Vetralli obmyślili
ślubin dwóch rosnących na skra­
ju dębów —• co gwarantuje im
zwyczajowe prawo własności do

spornego areału. Na zdjęciu: te­
goroczna uroczystość „zaślubin
dwóch dębów” na skraju lasu w

Yetralli. Na drugim planie — bia­
ły welon, który łączy konary

dwóch dębów...
. CAF—UPI

ceremoniał za-

Na tropach

„leśnego bandytyii
NOWY JORK

Policja oraz ok. 400 uzbrojo­
nych osób poszukuje od 3 dni
„leśnego bandyty” zShade Gap
w stanie Pensylwania (USA), któ­
ry kilka dni temu próbował u-

prowadzió 17-l^tnią uczennicę.

UTRO Kraków będzie
pod wpływem wyżu.
Pogodnie, rano zamgle­
nia, w ciągu dnia roz­
wój chmur kłębiastych.
Wiatr południowo-
wschodni * 3—7 m/sek.
Temperatura do 20 st C.
W poniedziałek ocieple­
nie.

Dziś Kraków gości delega­
cje KC Związku Komunistów
Jugosławii w .składzie: - sekre­
tarz KC ZKJ — Aleksander
Rankovic z małżonka, czło­
nek KC ZKJ — Rudi Kolak z

małżonką, sekretarz Komisji
Zagranicznej KC ZKJ — Lu­
ka Soldię. Delegacji towarzy­
sza: ambasador Jugosławii w

Polsce — Ljubo S. Babic z

małżonką i kierownik Wydz.
Zagranicznego KC PZPR —

J. Cresak.
W czasie pobytu w Krako­

wie gościom jugosłowiańskim
towarzysza: I Sekretarz
PZPR — Cz. Domagła.
kretarz KW PZPR — A.
zanecki. przewodn. Prez.

m. Krakowa Z. Skolicki,
przewodn. Prez. WRN — J.
Nagórzańskl.

Delegacja- przybyła ze Śląska,
gdzie spotkała się z kierownic­
twem K W PZPR w Katowicach z

członkiem Biura Politycznego KC
Ł I sekretarzem KW PZPR E.
gierkiem, zwiedzała nieckę wę­
glową, Park Kultury, Hutę ,.Zvg-
mnnt” i kopalnię „Staszic”. Dziś
przed południem A. Rankoric z

towarzyszącymi mu osobami

(Dokończenie na str. 2)
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Wielki strajk
marynarzy brytyjskich

Rozmowy między przywódcami
brytyjskiego związku marynarzy
i premierem Wilsonem zakończy­
ły się fiaskiem i około 62.500
związkowców przystąpi, zgodnie z

zapowiedzią, w niedzielę o pół­
nocy do strajku.

Będzie to pierwszy, ogólnokra­
jowy strajk marynarzy od 55 lat.
Ma on podłoże ekonomiczne. Oko­
ło 2,5 tys. statków zostanie unie­
ruchomionych; przyniesie to po­
ważne szkody gospodarce brytyj­
skiej.

W odpowiedzi na apel „Echa” i ZMS

3 książeczki

Agencja Nowych Chin ogło­
siła koleina ostra notę prote­
stacyjną. przesłana 11 bm.
przez ambasadę ChRL w Dja-
karcie do indonezyjskiego
MSZ. Nota wyraża oburzenie
z powodu brutalnych wystą­
pień antychińskich, których
dopuściły się ostatnio siły
reakcyjnej prawicy indone­
zyjskiej w okręgu
Din. Sumatrze i w

Jawie wsch.

Nota domaga sie
kresu rasistowskiej
ańtychińskiei. wypłacenia
fiąrcrn odszkodowania i
móżliwienia repatriacji
Chin tvm wszystkim Chińczy­
kom. którzy tego zapragną.

Atjeh na

Kediri na

położenia
agitacji

U*
do

Przeds. PKS z Zakopanego
Tak więc, pierwszy etap akcji „Echa” i ZMS pod na­

zwą „Książeczki mieszkaniowe dla sierot z Domów
Dziecka”, został zakończony i pierwsze 30 książeczek
PKO przekazano ich młodym właścicielom i fundato­
rom. Dalsze książeczki przekazywane będą w miarę na­
pływu zgłoszeń, których nadal jest bardzo dużo. To
ogromne zainteresowanie losem dzieci pozbawionych ro-

dzin i chęć udzielenia im konkretnej pomocy przera­
sta — jak powiedział w czasie uroczystości przekazywa­
nia książeczek Lech Kmietowicz. wiceprzewodniczący
Woj. Żarz'. ZMS — wszelkie oczekiwania. Taka reakcja
społeczeństwa musi budzić nie tylko uznanie, ale i opty­
mizm i wiarę w ludzką dobroć.

Istotnie, ilość książeczek szybko wzrasta i zbliża się
już do 80. Ostatnią, dzisiejszą deklarację nadesłało do
„Echa” PRZEDS. PAŃSTWOWEJ KOMUNIKACJI SA­
MOCHODOWEJ Z ZAKOPANEGO, które funduje 3 ksią­
żeczki z wkładami jednorazowymi po 7.200 zł każda.

Nowym uczestnikom naszej akcji Woj. Przeds. PKS
■ Zakopanego serdecznie dziękujemy, zainteresowanym
zaś przypominamy, że codziennie od 10 do 15 mogą
W Dsiale Łączności „Echa Krakowa” uzyskać wszelkie
informacje dotyczące fundowania książeczek telefonicz-
nie (542-53), względnie osobiście na ul. Wiślnej 2, II p„
p. 29. (mar)

Bilans rozmów

McNamara-von Hassel
WASZYNGTON

Boński minister obrony von

Hassel zakończył swą wizytę w

USA. 13 bm. odbył on długą roz­
mowę w cztery oczy z szefem
pentagonu, McNamarą. W komu­
nikacie wyrażono przede wszyst­
kim zadowolenie „z postępów w

kierunku zapewnienia udziału
mocarstw nieatomewych w pla­
nowaniu nuklearnym sojuszu za­
chodniego”.

Ministrowie obrony USA i NRF
podkreślają konieczność
wzięcia w terminie
najszybszym wszelkich
nych zmian i korektur
nych z reorganizacją NATO. USA.
zakupią w NRF szybkostrzelne
działa kalibru 22 mm, produko­
wane przez zachodnioniemiecką
firmę. Osiągnięto porozumienie w

sprawie realizacji projektu tzw.

,,czołgu bojowego roku 1970”.

Nie osiągnięto porozumienia w

sprawie zrównoważenia bilansu
płatniczego NRF i USA.

przedsię-
możliwie
nieźbęd-

ewiąza-
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Dopiero od 1968 r. ożywi się ruch
w urzędach stanu cywilnego?

Główny Urząd Statystyczny
obliczył, że średni wiek
laka zbliża się do 26 lat,
kobiet przekracza 29 lat.
biety zresztą żyją dłużej
mężczyźni. Odsetek dzieci do

Po-
aa

Ko-
niź

rewizjonistyczna
W

BONN
Dziś w Bonn odbędzie się wiel­

ka manifestacja rewizjonistyczna,
którą określa się jako najpotęż­
niejszą ze wszystkich, jakie po
wojnie widziała stolica NRF —

donosi koński korespondent PAP,
Zed.. J. Roszkowski. Oczekuje się,
że weźmie w niej udział około
100 tys. uczestników.

Rząd boński reprezentować ma

na manifestacji minister do spraw
przesiedleńców, J. B. Ctradl.

W oświadczeniu, rząd NRF
monstracyjnie wyraża swoje
parcie dla hasła: „Prawo do
czyzny dla przesiedleńców”. „Pra­
wo do ojczyzny — stwierdza się
W owym oświadczeniu — należy
do praw ludzkich..i dalej:
„Przy pokojowym uregulowaniu
problemu niemieckiego prawa
wypędzonych winny być
względnione”.

de-
po-
oj-

n-

doić

LW Taszkiencie

po trzęsieniu ziemi
MOSKWA

Agencja TASS donosi, że

znaczny obszar w śródmieściu
Taszkientu, który poważnie u-

cierpiał w czasie trzęsienia zie­
mi, przekształca się obecnie w

wielki plac budowy. Około 2.500
rodzin otrzymało już nowe miesz­
kania. Ci,, których domy nie u-

ćierpiały wskutek trzęsienia zie­
mi, przyjęli do swych mieszkań
Wielu bezdomnych. 12400 rodzin
rozlokowano w namiotach, do
których doprowadzono prąd elek­
tryczny i sieć wodociągową.

W nocy z czwartku na piątek
i w ciągu piątku zanotowano
znów sześć wstrząsów podziem­
nych, największy miał Silę 5
stopni;

PORADNIA
SPECJALISTYCZNA

TOWARZYSTWA ŚWIADOMEGO
MACIERZYŃSTWA

W KRAKOWIE, RYNEK GŁ. nr 6,
(„Stara Kamienica’**)

Przyjechał Józef. WBLKOMiR-

skich słuchaczy wieczorem
muźyki popularnej, melodyjnej,
„bezkonfliktowej”:, uwerturą do

„Euryanthy” Webera, Koncertem

fortepianowym Es-dur. Liszta oraz

„Obrazkami z wystawy** Musorg-
skiego-Ravela. — Takiej muzyki
słucha meloman przede wszyst­
kim dla rozrywki,
nie zmusza go
nych napięć i
spekulowanego
Co płynie doń
estrady. Dlatego też wcale
dziwiłem się, że *— mimo

aktualnej konkurencji
nych imprez artystycznych rów­
nocześnie się odbywających — na

i wczorajszy koncert Filharmonii
przyszło sporo chętnych... Zapew-

’
ne podziałała tu i dodatkowo —

co nieco egzotyczna atrakcja: wy-
’

stęp młodej Turczynki-piaiiistki,
Id.il BIRET, solo w koncercie fort.

• Liszta.
z krótkich wieści o osobie tej­

że solistki, jakie przekazał pu­
bliczności drukowany program
Filharmonii, wynika, iż młoda
artystka turecka ma już za sobą
wcale ładny szlak muzycznych
laurów konkursowych, nagród i
i wyróżnień w krajach europej­
skich i za Oceanem. Gdy jednak
słuchałem jej gry w Koncercie
Liszta nie mogłem się oprzeć
wrażeniu, że chyba raczej nie do

tego rodzaju repertuaru jest pia­
nistka ta predysponowana
stycznie. Bardzo pięknie w

an-

MŁODEJ

zaadresowaną

nadsyłać do
adresem re-

Marszałków-
wieku, wy-

i pochodź e-

i piętro — telefon 266-2« mb 553-76
czynna codziennie od godz. 9—18
(dla mężczyzn: — poniedziałki,
wtórkf, czwartki). — W labora­
torium wykonuje się wszelkie

analizy lekarskie (bez skierowań
również), badania cytohormonal-

ne i seminologiczne.

Od niedzieli...

"=S

1 jeszcze raz wypada nam

powrócić do „Dnia Zwy­
cięstwa” — dnia 9 maja br.,
W którym to dniu daliśmy
wszyscy wyraz pokojowym
intencjom narodu polskiego,
przy równoczesnym zachowa­
niu trzeźwej oceny tego, co

aktualnie dzieje się w świe­
cie. Ale w dniu tym, kiedy
nad naszym niebem ukazy,
wały się „pióropusze** barw­
nych rakiet — daleko od nas,
w Chińskiej Republice Ludo­
wej, „Dzień Zwycięstwa”
czczono w zgoła odmienny
sposób. Miast wielobarwnych
rakiet na niebie ukazał się
potężny grzyb dymu, zna­
mionujący wybuch atomowy.
Była to trzecia z kolei do­
świadczalna eksplozja nukle­
arna, po której premier Czou
En-laj stwierdził, że..* ChRL
zmuszona jest rozwijać swój
arsenał jądrowy ze względu
na to, iż Stany Zjednoczone
odrzuciły propozycję rządu
chińskiego, dotyczącą gwa­
rancji przeciwko użyciu bro­
ni jądrowej.

Wypowiedź ta została oczy­
wiście z miejsca podchwyco­
na przez prasę, w tym także
i amerykańską, co w rezulta-

’ cie zmusiło rzecznika Białe­
go Dómu do wypowiedzi ofi­
cjalnej na ten temat. Okaza­
ło się wówcźas, że — istotnie
— przed ponad rokiem rząd
ChRL zwrócił się do Stanów
Zjednoczonych z propozycją,
aby oba kraje zobowiązały
się do nieużywania przeciw­
ko sobie broni jądrowej, pro­
pozycja została jednak odrzu­
cona. i właściwie — z uwagi
na wyraźnie agresywny cha-

lat 15 zmniejsza się w, ogól­
nej liczbie ludności z 33,5 proc,
w 1960 r. do 30,7 proc, obec­
nie i — wg przewidywań —

do 27 proc, w 1970 ,r.
Rejestruje się systematycz­

ny spadek liczby zawieranych
małżeństw: osiągnęliśmy w

ub. roku jeden z najniższych
w Europie współczynników —•

6,4 na 1000 ludności. Można
oczekiwać, że dopiero od
1968 f. urzędy stanu cywilne­
go będą miały więcej robo­
ty; znacznie wzrośnie do tego
czasu grypa mężczyzn w wie­
ku 22—26 lat, najliczniej za­
wierających związki małżeń­
skie. Przewiduję się także po­
ważny wzrost liczby urodzeń
w tym pkresie.

Sekretarz KC ZKJ

A. Rankovic
— w Krakowie

. (Dokończenie ze str. i)
zwiedził Muzeum w Oświęcimiu.
Goście obejrzeli film o wyzwo­
leniu obozu, wpisali się do księ­
gi pamiątkowej i złożyli kwiaty
pod ścianą śmierci.

Po przyjeździ e delegacja ju­
gosłowiańska udaje sie z re­
zydencji na Wawelu do No­
wej Huty, gdzie po zwiedze­
niu poszczególnych obiektów
kombinatu weźmie udział w

spotkaniu z aktywem partyj­
nym Huty im. Lenina.

Wieczorem goście zwiedzą
Zamek w Pieskowej Skale, a

w niedziele rano Muzeum Żup
Solnych w Wieliczce. Jutro

po południu przyjrzą się nie­
którym punktom programu
krakowskich Juwenalii. Zwie­
dzenie Wawelu kończy nie­
dzielny program pobytu* w

poniedziałek rano delegacja
odlatuje do Warszawy.

-- ----- • - ------

„Genialny fałszerz* ’

— przed sądem
PARYŻ ■...

Swego czasu głośna była we

Francji sprawa fśfłsżerżó pienię­
dzy, inżyniera pochodzenia pol­
skiego Czesława Bojarskiego, któ­
ry wręcz
banknoty
francuski,
nął przed
się przy
ponieważ
chćą, aby
procesu tajemnice związane
produkcją fałszywych
tów przedostały się na zewnątrz.
Cz. Bojarski „wyręczał” bank
francuski i Wyprodukował na

swój własny rachunek 238.150 tys.
starych franków*

doskonale podrabiał
emitowane przez bank
Obecnie Bojarski sta-

sądem. Rozprawa toczy
drzwiach zamkniętych,
władże sądowe nie

Ujawnione podczas
2

bankno-

rakter polityki amerykań­
skiej w Azji — nie powinna
ona budzić żadnego zdziwie­
nia.

Trzecla, doświadczalna eks-
.- plozja nuklearna przeprowa­

dzona przez Chińczyków, wy­
wołała bardzo różnorodne od­
czucia w świecie, będące zre­
sztą wypadową stosunków,
jakie poszczególne kraje u-

trzymują z Chińską Republi­
ką Ludową. M. in. India, u-

stami swego premiera, pani
Indiry Gandhi, wyraziła duże

Toastu nie było...
atomowymi

swego sąsiada.
zaniepokojenie
zbrojeniami _ _ _____

Jak wynika z jej wypowiedzi
— kraj ten We Własnym in­
teresie, w interesie bezpie­
czeństwa swoich obywateli i
nienaruszalności granic nie

wyklucza możliwości rozpo­
częcia produkcji broni atc -

mowej we własnym zakre­
sie. Byłby to wówczas już
piąty (po ZSRR, USA, An­
glii i Francji) członek świa­
towego „klubu atomowego”.
Perspektywa to zaś dla świa­
ta niezbyt miła, tym bardziej,
że za Indią poszły by zapew­
ne i inne kraje. Tak więc, z

punktu widzenia bezpieczeń­
stwa ogólnoświatowego, osta­
tnią chińską eksplozję nukle­
arną można uważać za jeszcze
jeden sygnał, że nadszedł o-

UROCZYSTA AKADEMIA

odbyła się 13 bm. w Warsza­
wie, z okazji 23 rocznicy u-

twofzenia I Dywizji Piechoty
im. Tadeusza Kościuszki
SielCach nad Oką £ZSRR).

POLSKO-BUŁGARSKA
MOWA o wymfanle towarów
rynkowych w bież, roku zo­
stała podpisana 13 bm. w sto­
licy. Na naszym rynku ukażą
się w tym roku bułgarskie
wyroby czekoladowe, chałwa,
przetwory owocowe i warzyw­
ne, artykuły dziewiarskie,
swetry wełniane otaz odzież
robocza. W zamian handel buł­

garski otrzyma polskie tele­
wizory, lodówki, pralki, rożne
artykuły metdTóWe, bieliznę
damską ze sztucznego jedwa­
biu oraz piwo. *

JAKO PIERWSZA W EURO­
PIE i druga ną świecie (po
USA) — Polska podjęła pro­
dukcję rewelacyjnych lasero­
wych aparatów chirurgicznych
— koagulatorów. Służą one w

chirurgii oka do nader precy­
zyjnych operacji łączenia siat­
kówki, z wewnętrzną ścianką
gałki ocznej. Pierwszy polski
koagulator laserowy skon­
struował rok temu zespół nau­
kowców WAT z ppłk dr Z. Pu-
zewiczerti na czele .— twórcą
Wielu polskich laserów.

Powołano Centralny Urząd

Jakości i Miar

Nowe decyzje KERM
13 bm. odbyło się posiedze­

nie Komitetu Ekonomicznego
Rady Ministrów. Na posiedze­
niu rozpatrzono projekt usta­
wy o przekształceniu Główne­
go Urzędu Miar w Centralny
Urząd Jakości, i Miar. Urząd
ten będzie centralnym orga­
nem administracji państwo­
wej w sprawach kontroli ja­
kości surowców, materiałów,
półwyrobów i wyrobów go­
towych oraz w sprawach miar
i probiemlctwa.

Rozpatrzono także
ustawy o miarach i
dziach pomiarowych. _____

w sposób jedfi'ollty’j~kómplek-
®wy tegulflje zggadłłienia
miar i narzędzi pomiarowych
we wszystkich gałęziach go­
spodarki narodowej.

Komitet Ekonomiczny Rady
Ministrów zatwierdził podsta­
wowe elementy szczegółowego
planu regionalnego obszaru
kanału Wieprz — Krzna do
1980 roku ze szczególnym u-

względnieniem zadań na naj­
bliższą pięciolatkę.

KERM powziął również u-

chwałę w sprawie dalszego
rozwoju typizacji w budow­
nictwie.

projekt
narzę
*

Ustawa

W

stateczny czas na zawarcie
odpowiedniego układu o nie­
rozprzestrzenianiu broni nu­
klearnej i położenie kresu
tendencjom do tworzenia
Wszelkiego rodzaju tzw. naro­
dowych sił nuklearnych*

przeciwnym razie...
Ale nie bądźmy pesymista­

mi — nadzieja wciąż jeszcze
w... Genewie, gdzie właśnie
nad tymi sprawami debatuje
komisja rozbrojeniowa. Wpra­
wdzie bez udziału Chin i
Francji, ale za to z udziałem
przedstawicieli dwóch poten­
tatów atomowych — Związku
Radzieckiego i USA, których
stanowiska — choć wciąż je­
szcze' różne na szereg pro­
blemów rozbrojeniowych —

w pewnych punktach zaezy-
’

...... Zbliżać,
nastąpiło

odpręże-

nają się do siebie
Oby zbliżenie to

jak najszybciej, bo po pew­
nym „nuklearnym
niu”, spowodowanym dekla­

racją moskiewską (porozu­
mienie w sprawie zakazu do­
świadczeń nuklearnych na

Ziemi, pod wodą i w powie­
trzu) atom znów zaczyna cią­
żyć nad światem.

Wyraźnie ciężka, acz tym
razem już nie atomowa atmo­
sfera towarzyszyła ostatniej
wizycie AdenAuera w Izraelu,
dokąd ćkskanclerz NRF przy-

2> ktafu
Uznanie

Na kalifornijskim wybrzeżu,
w pobliżu miejscowości San
Clemente, osuwające się wy­
brzeże powoduje od kilku dni
walenie się domów. Specjali­
ści twierdzą, że osuwanie się
wybrzeża spowodowane jest

przeciekami wody.
CAF — Photofax

Oświadczenie rządu ZSRR

13

W. Brytania prowadzi
politykę sprzyjającą
militaryzacji NRF

MOSKWA
Agencja TASS donosi, że

bm. z-ca ministra spraw za­
granicznych ZSRR, L. Ili-
czow, przyjął ambasadora W.
Brytanii w ZSRR J. Harriso-
na i złożył oświadczenie, któ­
re stwierdza m. in.:

— Jak wynika z komunika­
tu Ministerstwa Obrony W.
Brytanii, z 6 kwietnia 1966 r„
latem i jesienią br. woj­
ska zachodniońiemieckie będą
znów prowadziły manewry i
ćwiczenia .bojowe na obsza­
rze Anglii. Oddziały rakieto­
we Bundeswehry przeprowa­
dzą na Hebrydach bojowe
ćwiczenia ze zdalnie stero­
wanymi, pociskami rakietowy­
mi typu „Saergent”. które
mogą przenosić ładunki nu­
klearne.

Fakty te wykazują, że rząd
brytyjski prowadzi nadal
politykę sprzyjania: military-
>zacji"N-iemiec.zaehodnich.
> Trudhb-ió1' poimd&ćj. z za­
pewnieniami przywódców bry­
tyjskich, że W. Brytania „nie
zgodzi się nigdy na to, by
broń jądrowa znalazła się w

rękach Niemców”,

Zmarła A. Langfus
Anna Langfus, znana

wieściopisąrką francuska ,

chodzenia polskiego, zmarła w

i Paryżu w wieku 46 lat. W
1962 r. otrzymała ona Nagro­
dę GoncSurtów za powieść
„Bagaż z piasku”.

po-
po-

był przed kilku dniami, by
dać wyraz dążeniom Nie­
mieckiej Republiki Federal­
nej do ^zadośćuczynienia po­
pełnionym krzywdom”. Ale,
choć Adenaucr, a zapewne
też i rząd NRF, nie spodzie­
wał się z racji tej. wizyty

jakiegoś Wybuchu entuzjazmu
na rzecz Niemców, to jed­
nak to co się zdarzyło, prze­
szło jego oczekiwania. Zda­
rzyły się zaś potężne strajki
i manifestacje akademickiej

młodzieży Izraela, miały też
miejsce wypowiedzi zgoła
niemiłe uchu dostojnego goś­
cia, jak np. wypowiedzi o

„reparacjach”, które — jak
. to oświadczył sam premier

Lćvi Eshkol — nigdy nie zdo­
łają wyrównać histerycznego
rachunku izraelśko-niemiec-

kiego.
W efekcie, mocno tym

wszystkim zdenerwowany
Adenauer uważał za stosow­
ne przypomnieć swoim gos­
podarzom, że..* nazizm zabił .

nie mniej Niemców niż Ży­
dów. w tej sytuacji, mimo iż
obiad był galowy i przewi­
dziane były na nim toasty
grzecznościowe — kielichy z

szampanem oczywiście nie
poszły w górę.

Dopełniony został za to kie­
lich goryczy, jakim obdarzo­
no, prawie równocześnie, sa­
mego kanclerza Erharda w

odpowiedzi na jeg> „pokojo­
we memorandum”. Rząd
Izraela oświadczył bowiem,
iż „uznaje linię ńa Odrze i
Nysie jako ostateczną i stałą
granicę między Niemcami i
Polską**

3=
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i podziękowanie
W Dniu Działacza Kul­

tury Wydział Kultury Pre.
zydium Rady Narodowej
m. Krakowa przekazuje
wszystkim twórcom, dzia­
łaczom i pracownikom

placówek artystycznych i
kulturalno 4 oświatowych
oraz aktywistom społecz­
nego ruchu . kulturalnego
naszego miasta wyrazy u-
znania 1 serdeczne podzię­
kowania za ofiarną pra­
cę, codzienny trud i wysi­
łek w twórczej i organiza­
torskiej działalności upo­
wszechniania kultury.

Życzymy dalszych suk­
cesów w Waszej trudnej,
odpowiedzialnej, ale jakże
zaszczytnej pracy.

Kierownictwo i Zespół
pracowników Wydziału

Kultury Prezydium
Rady Narodowej

m. Krakowa.

Z sali koncertowej
. ■ T'

Turecka pianistka
i melodyjna muzyka

odprężenia:
ona do ustawicz-
koncentracji, wy-
pojmowania tego,
dźwiękową falą z

nie
dużej

ptzeróź-

arty-
wy-

Ankieta

„Życia Warszawy
„Życie Warszawy" ogłasza

ki etę pt. „MIEJSCE
INTELIGENCJI”, rt_____ ____

do młodych ludzi w wieku do 35
lat, posiadających wyższe wy- _

kształcenie i zamieszkałych w j przebiegającyprzez ‘ jezdnię »-»*•

ń.2*.S
__ _____

w. «■< Wj-
| ta Stwosza 2). U chłopca leksrż

Pogotowia stwierdził ogólne
brażenia.

G

miastach do 50 tysięcy mieszkań-! ni Tomasz Kupczyk (zam. pl. W>

Redakcję interesują m. in. na­
stępujące sprawy: czy młodzi lu­
dzie pochodzą z miast, które za­
mieszkują, czy też przybyli tu, po
studiach, zwabieni lepszymi per­
spektywami życia (np. pracy ł
mieszkania^, J%, czym startowali i

czego się dorobili? Jakie mają dą­
żenia i aspiracje? Czy traktują
pobyt w swym mieście jako Sta­
ły, ćzy czasowy?

Wypowiedzi należy
15 czerwca br. pod
dakcji, Warszawa,
ska 3/5, z podaniem
kształcenia, zawodu .

_ nią społecznego (również współ-
małżonkaj “

Sprawozdawczo-Wy.
Rady Zakładowej

Wybór nowej
Rady Zakładowej

i Rady Robotniczej HiL
Zakończeniem trwających"

w całym kraju wyborów rad
zakładowych i robotniczych
była wczorajsza VII Konie,
rencja ~

borcza ..............

Kombinatu i Rady Robotni­
czej Huty im. Lenina. Wzię­
li w niej udział delegaci re­
prezentujący 26-tysięczną za­
łogę największego w naszym
mieście zakładu pracy. Obec­
ni byli: członek Biura Poli­
tycznego KC PZPR przewod­
niczący CRZZ — I. Loga-So-
wiński, I sekretarz KW PZPR
w Krakowie — Cz. Domagała i
zast. kier. Wydz. Organiza­
cyjnego KC PZPR" — T. Ru-
dolf. Konferencja podsumo­
wała 3-letni dorobek obu rad
na terenie kombinatu oraz

wybrała nowe władze.

Przewodniczącym Rady Za-

kładowej Kombinatu HiL zo­
stał ponownie Jan Stefanik,
a sekretarzami Rady — Anto­
ni Dałkowski i Alfred Mio­
dowicz,
nowej
brano
anai
niewa

Na przewodniczącego
Rady Robotniczej wy-
Ireneusza Szpamiaka,
sekretarza Rady Zbig-
Rogulę. (eo)

45 rocznica KPCz

Depesza z Polski

W związku z przypadającą
14 bm. 45 rocznicą utworze­
nia Komunistycznej Partii
Czechosłowacji, Komitet Cen­
tralny PZPR przesłał do KC
KPCz depeszę z braterskimi

pozdrowieniami i najlepszymi
życzeniami.

o bystrym refleksie,
w ruchach potrafił

naszą orkiestrę , do
zaangażowanego ar-

wydó-
piękna

konaniu, I<Jil Biret, wychodzi.
ryzni ęiuzjf^żny*

... delikatne
ansę, „koronkowe” efekty. Wir­
tuozowskie; nieszczerze jednak i

sztucznie, suchym i oschłym
dźwiękiem brzmiały wszelako dla
mnie te partie dzieła, gdzie już
dojść musiała do głosu ekspresja
w . typie dramatycznym, auten­
tyczna fantazyjna brawura pia­
nistyczna. Na estradzie stwarza
młoda pianistka turecka nie­
zwykle miłą sylwetkę, bardzo
Wrażliwie współpracuje z orkie­
strą — i ma swoisty dar — nie
u każdego, nawet wybitnego ar­
tysty spotykany — zjednywania
sobie sympatii słuchaczy. Toteż
oklaski sypały się gęsto...

Józef Wiłkomirski, kapelmistrz
energiczny,
sugestywny
poderwać
aktywnego,
tystyćznie muzykowania,
był dużo rzetelnego
dźwiękowego, kolorów i żywego
pulsującego rytmu tak w uwer­
turze do „Euryanthy”, jak i
„Obrazkach z wystawy” (tu
zwłaszcza pochwalić trzeba
brzmienie instrumentów dętych
blaszanych). Był to dobry kon­
cert orkiestry — w czym na pew­
no walną zasługę ponosi dyry*

gent. JERZY PARZYNSKI
----- -- •----- --

Kronika wypadków
Na skrzyżowaniu ul. Szew-

skiej i Jagiellońskiej została po-
trącona przez motocykl i doznała
ogólnych potłuczeń Wanda Śpie­
wak (zam. Wola Duchacka
• Na skutek potrącenia przez
motocykl uległa złamaniu nogi
50-letnia Katarzyna Droń (zam.
w Aleksandrowlcach 1). • 30-let-
ni Zbigniew Kurek (zam. ul.
Fortem 6) przewrócił się jadąe na
rowerze i doznał urazu czaszki
oraz wstrząsu mózgu. • Na nL

Kanoniczej wpadł pod motocykl

Co słychaćf
Do szpitala w zachodnio-

berlińskiej dzielnicy Kreuz-
bort przywieziono nieprzy­
tomnego 9-letniego chłop­
ca. Jak się okazało, ulepi
on poważnemu zatruciu P°
wypiciu półtorej butelki
rumu, w czase nieobecno­
ści rodziców.
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Miasto przybyszów
Urbanistyka,

architektura i
zagadnienia społeczno-po­
lityczne na przedmieściach

Helsinek splatają się w jeden
zespół niezwykle interesują­
cych problemów. Nie tylko
my zaczęliśmy po wojnie bu.
dować miasta tam, gdzie ro­
sły ziemniaki i zboże. Hel­
sinki to jedno z wielu eksplo­
dujących miast świata. Przy­
bysz z prowincji stał się tu

typową postacią. Przybysz a-

nonimowy, który wyemigro­
wał do stolicy by tutaj się u-

czyć albo zdobyć pracę robot­
nika na budowie czy w por­
cie, zostać ekspedientką, kel­
nerem, pomocą domową lub
konduktorem w miejskim au­
tobusie. Najpierw wspólnie z

jednym lub kilku podobnymi
sobie imigrantami z prowincji
podnajmuje pokój w jednej ze

starszych części miasta, w po­
bliżu domów towarowych, ro­
zrywek, ośrodków życia wiel­
komiejskiego. Po paru latach
przybysz stabilizuje się, znaj­
duje stałą pracę, żeni się i
przenosi się do jednego z o-

siedli na przeo'mieściach, gdzie
miesza się z resztą mieszkań­
ców. Staje się zwykłym, prze­
ciętnym mieszkańcem Helsi­
nek, który w większości przy­
padków nie urodził się w sto­
licy, lecz przybył z prowincji
między 15 a 34 rokiem życia,
ożenił się między 24 a 26 ro­
kiem, zajmuje wynajęte mie­
szkanie o powierzchni około
55 m kw„ składające się z

dwu pokoi z kuchnią i łazien­
ką,pracuje od6ipółdo8
godzin dziennie, najczęściej
ma dwoje dzieci i pracującą
żonę. Dynamiczny rozwój
przemysłu stolicy i jej gospo­
darki miejskiej przyciąga lu­
dzi z prowincji. Wokół miasta
powstają dziesiątki nowych o-

siedli.
Jonathan Barnett pisze w

Architectural Record: „Nowe
miasto daje niezrównaną oka­
zję dla stworzenia w pełni za­
projektowanego środowiska, w

którym architektura, kraj­
obraz i sposób życia miesz­
kańców Stają'się Częścią jed­
nej, harmonijnej kompozycji”.
I stwierdza, że nowe osiedle

Pihlajamaki w Helsinkach
daje lepsze rozwiązania pro­
blemów nowego miasta niż
wiele innych, znacznie sław­
niejszych ośrodków na świę­
cie. Dla laika osiedle po pros­
tu jest piękne. Fachowiec
zwraca uwagę na zagadnienia
komunikacyjne i możliwości

połączenia szybką linią tran­
zytową ze śródmieściem, na u-

miejętne wykorzystanie świet­
nego, górzystego i zalesione­
go terenu, na plan osiedla i
na dogodnie położone, dostę­
pne dla pieszych centrum han­
dlowo-usługowe, na sposób
zaprojektowania jednostek
mieszkalnych, który jest wy­
nikiem ścisłej współpracy ar­
chitekta i urbanisty.

Najciekawsza jest tu jednak
społeczna strona powstania i
funkcjonowania osiedla. Van-
ęe Packard w swojej pasjonu­
jącej książce „The Status
Seekers” (Poszukiwacze Statu­
su) pisze ó powstających w

Stanach Zjednoczonych osie­
dlach mieszkaniowych, które
Stają ?ię gettami skupiający­
mi ludzi o bardzo zbliżonvm
poziomie zarobków i izolują­
cymi w dużym stopniu swych
mieszkańców od reszty spo-

19 maja zostanie otwarta w Lon­
dynie nowa restauracja na siczy-
cie ponad 160-metrowej wieży,
która została skonstruowana na-

oryginalnie: przyszli goście
restauracji będą mogli nie rusza­
ne się z miejsc oglądać panora-

Londynu z wszystkich stron...
Na zdjęciu? wieża sfotografowana

* dołu. .

gaf vpx

łeczeństwa. Pihlajamaki nie

jest osiedlem społecznie izo­
lowanym. Mieszkają tu ludzie
0 możnym poziomie dochodów:
zadbały o to dwie spółdzielcze,
nie nastawione na zysk orga­
nizacje, które stworzyły osie­
dle. Część mieszkań zakupiły
tu władze miejskie Helsinek,
i wynajmują je jako mieszka­
nia subsydiowane przez mia­
sto, o niskim czynszu, rodzi­
nom gorzej sytuowanym. Inni
mieszkańcy są członkami
spółdzielni i właścicielami
mieszkań, przy czy wielu z

nich korzysta z długotermino­
wych pożyczek państwowych
na_ zakupienie mieszkania
spółdzielczego. Dzięki temu
struktura społeczna miesz­
kańców o różnych zawodach
i różnych zarobkach jest tutaj
bardzo zróżnicowana.

Jednym z mieszkańców jest
.redaktor Eero Helkkula, pu­
blicysta ekonomiczny wielkie­
go stołecznego dziennika. W
osiedlu pełni funkcję przewo­
dniczącego osiedlowego klubu.
Trudno właściwie określać to

jako klub — jest to forma
zrzeszenia się mieszkańców i
współdziałania w interesie ca­
łego osiedla, przejawiająca
bardzo zróżnicowaną działal­
ność. Klub stworzony z inicja­
tywy spółdzielni działa od
czterech lat m. in. jako grupa
nacisku na władze miejskie.
Zdobyto dla osiedla szkołę,
dwa boiska sportowe, biblio­
tekę i czytelnię, lekarza. O-
statnió zabiegają o stworzenie
stałej, dużej przychodni lekar­
skiej.. Organizują imprezy dla
dzieci, zawody sportowe, wy­
dają własną, osiedlową gazetę.
We wspólnym działaniu dla
własnego dobra, dla dobra
najbliższej okolicy, nawiązują
się bliższe znajomości, po­
wstają sympatie, tworzy się
coraz silniejsza więź między
przybyszami, wzajemna
solidarność, dająca ludziom
poczucie bezpieczeństwa a za­
razem sprawiająca, źe osiedle
staje się pewnego rodzaju si­
łą społeczną, czynnikiem, z

którym trzeba się coraz bar--,
dziej liczyć w życiu miasta.

Fascynujemy się ciągle je­
szcze obrazem jednostki sa­
motnej w tłumie, urzeka nas

tragizm izolacji ęzłowieka we

współczesnym, wielkim mieś­
cie. Nie wszędzie tak to wy­
gląda. Helsinki przedstawiają
zupełnie inne rozwiązania,
znacznie bardziej optymisty­
czne. Zapewne także i znacz­
nie bardziej nowoczesne.

JACEK ADOLF

86 min guzików
Krakowska Spółdzielnia Pra­

cy „Piast” należy dó naj­
większych w kraju producen­
tów guzików. Roczna produk­
cja, po przeliczeniu na sztuki,
daje astronomiczna wielkość
— 86 min sztuk guzików-

Właśnie przed stu laty —

17 maja 1866 r. we Wło­
cławku, w rodzinie zu­

bożałego szlachcica zagonowe­
go, urodził się Julian Mar­
chlewski. Nauki pobierał w

szkołach Włocławka, Torunia
i Warszawy, wiążąc się wcze­
śnie, bo już w 1885 r. z kon­
spiracyjną działalnością kółek
Wielkiego Proletariatu. Po
tragicznym upadku pierwszej
polskiej marksistowskiej par­
tii robotniczej, działa w II
Proletariacie, jako robotnik
łódzkiej fabryki włókienniczej
iwtymżeczasie—W1886r.
jest jednym ze współzałoży­
cieli Związku Robotników
Polskich. Działalność w tych
partiach doprowadza go na ła­
wę oskarżonych w paździer­
niku 1891 r. i do więzienia. Po
wyjściu zza krat nię zdradza
ideałów, którym poświęca ca­
le swe życie. Jest działaczem
SDKPiL a później KPP i pol­
skim delegatem na międzyna­
rodowe kongresy socjaldemo­
kracji, jest popularyzatorem
myśli marksistowskiej, a poza
granicami ziem polskich trwa­
le zapisał swe nazwisko w hi­
storii lewicowego odłamu nie­
mieckiej SD i w dziejach par­
tii bolszewickiej.

Jakże niepełny byłby jednak
konterfekt Marchlewskiego,
gdybyśmy widzieli w nim je­
dynie wybitnego przywódcę

Piękno
Krakowa

Taką oto ozdobą — mo­
cno zniszczonym murem

ogrodzenia na rogu ul.
Łobzowskiej i ul. Garbar­
skiej w sąsiedztwie Domu
Plastyków — może po­
szczycić się nasze miasto.
W ramach wielkich po­
rządków .należałoby ogro­
dzenie doprowadzić do
właściwego stanu.

Fot. J. Lewicki

Benzyna szuka klienta
Angielska firma paliwowa, od­

powiednik naszej CPN, podjęła
wielką akcję „frontem do tury­
sty”, która trwać będzie przez
kilka sezonowych miesięcy i po­
lega na tym, źe nie klient szu­
kać będzie benzyny, ale odwrot­
nie. Specjalne samochody-cyster-
ny, z odpowiednimi przyrządami
do tankowania, kursować będą
po drogach Wielkiej Brytanii
zaopatrując na miejscu wszyst­
kich zmotoryzowanych turystów.

(Lsk)

Humor w sądzie.
(Autentyczne fragmenty pism,
nadsyłanych do krakowskich
Sądów.)

„Oskarżycielka prywatna jest moją siostrzenicą i mi­
mo, że ma tylko 20 lat prowadzi się nielegalnie... Kiedy
zaczęła mi wracać do mieszkania w nocy, najpierw za­
częłam ją karcić, a potem w kłótni uderzyłam normal­
nie pogrzebaczem...”

*

„Pozwany korzysta z ustępu we wspólnym mieszka­
niu stron tylko w sposób złośliwy..."

*

„Nie mogłam wstawić się tak, jak to Sąd mi kazał,
bo byłam chora, ale już na następną rozprawę wstawię
się na pewno, więc proszę mnie uwolnić z grzywny za
to moje niewstawienie...

”

♦

„...i dlatego proszę Wysoki Sąd, aby przez przyznanie
mi alimentów od męża pozwolił mi wychować dzieci
na jowialnych obywateli Polski Ludowej...”

Wybrał: J. P.

W setnq rocznicę urodzin

Dr Juliana Marchlewskiego
związki z Galicją i Krakowem

polskiego i międzynarodowe­
go ruchu robotniczego. Trud­
no skrótowo przedstawić peł­
nię jego zainteresowań, by
nie wymienić i działalności
publicystycznej i dziennikar­
skiej, edytorskiej i naukowej,
obowiązków rektora i dyplo­
maty, pasji turystycznej i głę­
bokich odczuć estetycznych.
Ta wielokrotność zaintereso­
wań zaczepia stale o Galicję
i Kraków — wypunktujmy
więc żywe jego związki z na­
szym regionem.

Doktor ekonomii z zurys-
kiego uniwersytetu w lecie
1901 r. odbywa rowerem (!)
podróż po Galicji, „którą da­
wniej przebiegał kilkakrotnie
tylko w wagonie kolejowym”.
Uwagi z tej peregrynacji o-

głosił w „Prawdzie”. Jest to

wstrząsający reportaż bystre­
go ekonomisty, dotyczący za­
równo Krakowa i Lwowa, jak
i Galicji powiatowej. Nie­
chlujstwo krakowskich dziel­
nic biedoty — Stradomia i
Kazimierzą, a nawet niektó­

Pierwszeństwo
dla dojeżdżających do pracy

Coraz bardziej wzrasta ilość
— korzystających z usług PKS
—3 którzy dojeżdżają z miej­
sca swego zamieszkania do
zakładów pracy i do szkół. O-
statnio na terenie naszego
województwa PKS sprzedaje
ok. 40 tys. biletów miesięcz­
nych. Jest to bardzo poważna
ilość, jeżeli się zważy w do­
datku, że każdego posiadacza
miesięcznego biletu trzeba

przewieźć dwukrotnie w cią­
gu jednego dnia. Tak więc
posiadającym miesięczne bU

lety trzeba zapewnić dziennie
w autobusach 80 tys. miejsc.

Nie od dziś i nie od wczoraj
istnieje zarządzenie obowiązu­
jące na terenie całego kraju.

rych podwórzy w śródmieściu
przyrównuje do londyńskich
„slums”. Omawia też stosun­
ki zdrowotne — śmiertelność
dzieci w poszczególnych mia­
stach Galicji. Oburza go stan

oświaty, gdzie „w Krakowie,
siedlisku inteligencji, z 14.111
dzieci obowiązanych do nauki,
nie pobiera jej 4.262 tj. 30,1
proc...”. Przeraża go stan rol­
nictwa, stwierdza natomiast
niesłychany rozwój... gorzel-
nictwa, jako wynik „dzikiej,
barbarzyńskiej instytucji pro­
pinacji”. Wrażenia z Krakowa
i Galicji już w wysublimowa­
nej naukowej formie wrócą
jeszcze przy uogólnieniach w

późniejszej pracy — z 1923 r
— „Etapy rozwoju kapitaliz­
mu w Polsce”.

W 1901 r. nawiązuje rów­
nież kontakty z krakowskimi
redakcjami. W okresie do wy­
buchu I wojny światowej o-

głasza prace w krakowskich
pismach: w „Krytyce” W.
Feldmana, „Przeglądzie So-
cjaldemokratycznym”, który'

iż na określone kursy auto­
busów bezwzględne pierw­
szeństwo mają posiadacze wy­
kupionych na te kursy, mie­
sięcznych biletów. Nie trzeba
tu chyba podkreślać jak dużą
wagę ma to zarządzenie i je­
go sumienne przestrzeganie.
Nierespektowanie tego za­
rządzenia, a więc pozosta­
wianie na przystanku posia­
dacza miesięcznego biletu o-

znacza nie innego jak to, iż
spóźni się on do pracy, co w

każdym przypadku powo­
duje straty produkcyjne. Po-
.zostawienie posiadacza biletu
miesięcznego na przystanku,
gdy wraca on z pracy w

każdym przypadku staje
się przyczyną skrócenia mu

zasłużonego odpoczynku, mo­
żliwości przebywania z ro­
dziną itd. Niestety, z włas­
nych obserwacji oraz z sygna­
łów naszych Czytelników
wiemy, że zdarzają ,sie —, i to
wcale nierzadko — przypad­
ki nieprzestrzegania, przepi­
sów przez konduktorów PKS.
Ma to miejsce najczęściej na

przystankach podmiejskich
Krakowa, N. Sącza, Tarnowa,
Chrzanowa i in. Zwłaszcza w

godzinach porannych sztur­
mują autobusy pasażerowie,
którzy niekoniecznie o tej
właśnie porze muszą korzy­
stać z przejazdów PKS-em,
gdyż z powodzeniem mogliby
to uczynić — nie przynagleni
Obowiązkiem stawienia się na

określoną godzinę — w czasie
późniejszym. W godzinach
szczytów pierwszeństwo po­
winni mieć posiadacze mie­
sięcznych biletów. Przestrze­
ganie tej zasady ma poważne
znaczenie dla naszej gospo­
darki a także dla... oszczędza­
nia nerwów zarówno pasaże­
rów jak i załóg autobuso­
wych. (bp)

współredaguje, w „Przeglądzie
Robotniczym”, w organie
SDKPiL „Z pola walki”, w

Bibliotece Socjaldemokratycz­
nej, wychodzącej przy krako­
wskiej redakcji „Czerwonego
Sztandaru”, wreszcie w Towa­
rzystwie Wydawniczym „Pra­
ca”. .

Rola Marchlewskiego, jako
współwłaściciela monachij­
skiego wydawnictwa też wią-
że się z Krakowem i regio­
nem. Do Zakopanego — do
Żeromskiego i do Poręby Wlk.
— do Orkana przesyła listy
omawiające szczegóły przekła­
dów ich dzieł, w których re­
gion Podhala i Tatr jest czę­
sto miejscem utworów. Orygi­
nały tych listów przechowy­
wane są w Krakowie — W
Bibliotece Jagiellońskiej.

W Galicji przebywał Mar­
chlewski także w 1911 r., gdy
wybrał się tym razem w Wy­
sokie Tatry. W Wojewódz­
kim Archiwum Akt Da­
wnych w Krakowie znajduje
się też „list gończy” opiewają­
cy na nazwisko Juliana Mar­
chlewskiego, wystawiony 3. I.
1920 r. przez polityczną poli­
cję na obwody Tarnów, O-
święcim, Nowy Sącz, Zakopa­
ne... — smutny dokument je­
szcze jednego związku tego
wybitnego rewolucjonisty z

naszym regionem.
TADEUSZ Z. BEDNARSKI

Bezpodstawne wzbogacenie
E. D. Mój ojciec prowa­

dził w pewnej kamienicy
zakład rzemieślniczy, do
którego własnym kosztem

doprowadził instalacją gazo­
wą. Czy od nowego najem­
cy tego lokalu można żądać
chociażby częściowego zwro­
tu nakładów?

Sprawa jest — naszym zda­
niem — dyskusyjna i nie
można na nią dać jednozna­
cznej odpowiedzi. W myśl
art. 662 § 1 kodeksu cywil­
nego, drobne nakłady, po­
łączone ze zwykłym używa­
niem rzeczy, obciążają na­
jemcę, kwestia sporna: czy
doprowadzenie instalacji mo­
żna uznać za „drobne na­
kłady”? z kolei wg art. 676
kod. cyw.: „Jeżeli najemca

ulepszył rzecz najętą , wynaj­
mujący (tj. właściciel domu)
może wg swego wyboru albo
zatrzymać ulepszenie za za­
płatą sumy, odpowiadającej
wartości, 'albo żądać przy­
wrócenia stanu poprzednie­

go. Byłoby więc ewent. rosz­
czenie do właściciela. Nie­
zależnie od tego — o ile
następny najemca — rze­
mieślnik, dzięki poczynionym
przez ojca Pani, nakładom i
instalacjom zaoszczędził wła­
snych wydatków — można

byłoby wysunąć przeciw
niemu roszczenie z tzw. bez­
podstawnego wzbogacenia
(art. 405 kod. cyw.) o zwrot
części nakładów. (JP)

Choroba na wyjeździe
W. Z., Czy zaświadczenie

o niezdolności do pracy z

powodu choroby, wydane
przez lękarza poza terenem

Krakowa, powinno być ho­
norowane przez zakład pra­
cy w Krakowie?

W razie potrzeby wydania
orzeczenia o czasowej nie-

j zdolności do pracy z powo­
du choroby przez przychod­
nię, na której obszarze dzia­
łania osoba zainteresowana
nie jest ani stale zamiesz­
kała, ani zatrudniona, lekarz
jest obowiązany skierować
tę osobę do lekarza-kie rów­
nika przychodni, w celu
wydania orzeczenia o czaso­
wej niezdolności do pracy.
Tylko takie zaświadczenie,
wydane na druku MZ-Ł4 jest
honorowane przez zakład
pracy. (wł)

- Kto ^aci?
Wanda w. Czy administra­

cja obowiązana jest pokryć
koszt malowania, o ile ścia­
na w mieszkaniu najemcy
zamokła na skutek dziury

w dachu?
Przekonsultowaliśmy po­

wyższe zagadnienie z Wydz.
Gospodarki Kom. i Mieszk.
Prez. RN, którego zdaniem
przypadki tego rodzaju są
natury cywilno-prawnej i
podlegają w każdym po­

szczególnym wypadku orzecz­
nictwu sądowemu, na ogól­
nych przepisach prawa cy­
wilnego. (ol)

Liceum

Technik Plastycznych
A. K. Słyszałam, że w oko­

licach Krakowa jest Liceum
Technik Plastycznych. W
jakiej miejscowości oraz

czy przy szkole znajduje się
internat?

Liceum Tęchnik plastycz­
nych z kierunkami: tkactwo
i ceramika znajduje się w

..Wiśniczu, ul. Grunwaldzka
153, pow. Bochnia. Szkoła
posiada internat. (am)

10% zwyżka
„Krakowianin”. Od kijku

lat jestem żonaty, dzieci nie
mam. Czy przedsiębiorstwo
ma prawo i w jakiej wyso­
kości zwiększyć mi podatek
od wynagrodzeń?

Ustawa z dn. 4. II. 1949 r.

o podatku od wynagrodzeń
podaje, źe podatnikom żona­
tym od przeszło 2 lat, nie
posiadającym na utrzymania
dzieci, należy stosować 10®/e
zwyżkę, jeśli podatnicy ci
pobierają wynagrodzenie po­
nad 970 zł miesięcznie, 224
zł tygodniowo lub 40 zł
dziennie. (Dz. U. Nr 7, poz.
41z1949r. (S)

Konto w małym domku
M. J. g. Czy należy otwo­

rzyć konto PKO dla małego
domku- prywatnego, obejmu­
jącego 3 mieszkania? Czynsz
w każdym lokalu nie prze­
kracza 250 zł, w sumie zaś
przekracza tę kwotę?

Ponieważ suma czynszów z

całego domu przekracza 250
zł, a to jest decydujące, jest
Pani zobowiązana otworzyć
odrębny rachunek w PKO.

(wł)
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Co czwloć?

Okruchy zwierciadła
orania jest Świetny.
Wśród czterdziestu je-

den opowiadań zbioru
AUTOMAT ze trzydzieści
odznacza się tym
tern powściągliwie
nałym, tą wzorową
ścią, która powinna
Zapewnić miejsce w wy­
pisach szkolnych, gdyby
nie układali ich ludzie

przekonani, że sama tylko
doskonałość, samo ostrze,
to mało, ponieważ dzieci
nasze muszą być kształco­
ne moralnie bez względu
na skutek i bez przerw.
Nie występuję tu zresztą
przeciw układaćzom, zaw­
sze skazanym na docinki,
bo nie podobna wyobrazić
sobie sieci wyławiającej z
oceanu rybę właściwą dla
każdego, kto się ma za

smakosza i dietetyka zara­
zem. Wbrew pozorom nie
zamierzam też przyspa­
rzać chwały Moranii. Bo
ipoco?

Morania, to pisarz zna­
komity. Morania to szczę­
ściarz, który nieomylnie

trafia W dziewiątkę
Sukcesu. Morania jest So­
phią Loren literatury,
gwiazdą; mógłby nie na­
pisać już nic więcej, tylko
do śmierci udzielać wy­
wiadów, utrzymywać
swoje publicity i zajmo­
wać się buchalterią. Świat
dał Moranii wszystko, co

Świat dzisiejszy może w

ogóle dać autorowi ksią­
żek. — sławę, pieniądze,

sięga
wiele dalej niż
rynku ksiegar-

istnieje
analfabetów.

kształ-
dosko-
ęelno-
by im

P. filtnp. Jego rozgłos
• dalej, o

•. granice
*. śklego.

nawet

( Jest kimś wiecej. niż sta-

( ry Conan Doyie, kimś
, | więcej niż Agata Christie,
, i jest prawie sh/nnym
i) Flemingiem i więcej niż

Flemingiem, bo mówiąc o

nim nie podobna nie mó­
wić o literaturze prawdzi­
wej, o sztuce.

Owszem, świat zapłacił
Morami. Za co? Jeśli po­
wieść traktować wciąż je­
szcze, za Stendhalem, ja­
ko lustro przechadzające
się po gościńcu, odpowiedź
brzmi: za lustro. Świat

przejrzał się w tym lu­
strze, świat zobaczył naj­
pierw sklepikarkę nie­
złomną w sklepikarskiej
swej pasji, później dziew­
czynę zgwałconą przez o-

siemnastu Marokańczy­
ków (przepraszam, może
było ich dwudziestu trzech)
i przemienioną z anioła w

erotomankę, potem inte­
lektualistę na mękach po­
żądania i zazdrości, któ­
rych siła nie równoważy
siły rachuby. Państwo są­
dzą, źe nikt nie lubi oglą­
dać siebie
nagiego, źe
prawd nie może być po-
kupny? Błąd. Nasza zie­
mia roi się od osobników
dość płaskich

przyjęli myśl,
jest płaskie,
nie musi się
waż i tak stanowi temat

godny dzieła. I na doda­
tek płaskość przeniknięta

namiętnością, drobnomiesz-
czanin płomienny, ogarnię­
ty pragnieniami na miarę
bohaterów Szekspira, choć
oczywiście zbyt słaby, że­
by móc im sprostać! Mój
Boże, to jest jeszcze (ci
słabi, ci rozdwojeni) takie
cudownie nowoczesne...
Sama rozkosz.

Oczywiście, nie dla ka­
żdego. Ja osobiście bardzo
nie lubię powieści Alberta
Moranii; jego zwierciadło
zawsze wydawało mi się
rzeczą wziętą z bajki An-

tak okrutnie
ten rodzaj

aby z ulgą
że wszystko
że płaskość
kryć, ponie-

PRACOWNICY POSZUKIWANI

TECHNIKA BUDOWLANEGO do pracy na terenie
Krakowa — zatrudni natychmiast P. P. Pracownie
Konserwacji Zabytków Oddział w Krakowie, ul.
Miódowa 41. K-4577

PRE „Ćlcktromontaż” Kraków-Nowa Huta — za­
trudni natychmiast do robót montażowych aparatu-
iy kontrolno-pomiarowej i automatyki na terenie
Huty lm. Lenina — 10 SPAWACZY z uprawnienia­
mi 11 stopnia oraz 10 SPAWACZY I stopnia, 15 wy­
soko kwalifikowanych ELEKTRYKÓW oraz 2 INŻY­
NIERÓW ze specjalnością automatyki przemysłowej.

Dojazd tramwajem linii 4, 5, i 15 do. centrum ad­
ministracyjnego Huty im. Lenina, następnie należy
pfzdjść około 800 m w kierunku Krzesła wic.

Krakowskie Zakłady Przemysłu Dziewiarskiego —

w Krakowie, ul. Wielicka 25 — zatrudnią INŻY­
NIERA MECHANIKA z 2-letnim stażem pracy lub
TECHNIKA MECHANIKA z 16-letnlńi stażem pra­
cy, na stanowisko głównego mechanika. — Warun­
ki pracy i płacy do omówienia. — Zgłoszenia przyj­
muje Dział Kadr. K-4612

Magistra inżyniera odlewnika — specjal­
ność metale nieżelazne, INŻYNIERÓW ODLEWNI­
KÓW, TECHNIKÓW ODLEWNIKÓW, DOKUMEN­
TALISTĘ po filologii rosyjskiej, FIZYKA, FORMIE-
RZY, ELEKTRYKÓW i TECHNIKA ENERGETYKA,
KONSTRUKTORÓW — Specjalność: odlewnictwo —

zatrudni Zakład Doświadczalny instytutu Odlew­
nictwa — w Krakowie, ul. Zakopiańska 73.

PRZEDSIĘBIORSTWO przemysłowe
BUDOWY HUTY im. LENINA

zawiadamia, że

WYPŁATY NAGRÓD
z funduszu zakładowego, wypracowanego
w 1965 r., odbywać się będą w kasach:

Zarządu Budowlano - Montażowego ar 1
„Centrum”

Zarządu Budowlano - Montażowego nr 2
„Koksownia”

Zarządu Budowlano - Montażowego nr 3
„Walcownia”

Zarządu Robót Inżynieryjnych
Zarządu Robót Wykończeniowych
Zarządu Sprzętu
Zarządu Zaopatrzenia 1 Produkcji Pomoc­

niczej
Zarządu Kwaterunku i Zaopatrzenia Ro­

botniczego
oraz Zarządu Przedsiębiorstwa —

POCZĄWSZY OD DNIA 14 MAJA 1966 r.

Ewentualne reklamacje należy zgłaszać
w nieprzekraczalnym terminie do dnia 30
Czerwca 1966 r. pod adresem poszczegól­
nych Oddziałowych Rad Robotniczych
wyżej wymienionych Zarządów. Po tym
terminie reklamacje nie będą uwzględ­

niane.

dersena o Królowej Śnie­
gu. Jak wiadomo, Królo­
wa Śniegu stłukła kiedyś
zaczarowane złe lustro.
Komu Wpadł do
szklany okruch, ten

dział płasko i serce

Ziębło. Nie lubię
tych powieści, uważam o-

braz świata, który mi
proponują za fałszywy.
Ale nowele są znakomite.
Okruch bajecznego zwier­
ciadła wystarczy aż nad­
to, by ukazać w nagłym
błysku czczość i nędzę i

jałowy smutek, które po­
winny być odsłonięte, sta­
nowią bowiem
cząstkę prawdy
wieku.

Jest to prawda
dla kłamców wzniosłych,

jeszcze chyba groźniejszych
niż płascy, warto ją tedy
znać. Czytajcie nowele Mo-
ranii.

ANNA TARSKA

oka
wi-
mu

więc

wazn\
o czło-

niemiła

Alberto Moravia: AUTO­
MAT. Tłum. Z. Ernstowa.

Czytelnik 1966. Cena 22 zł.
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Tygodniowy program telewizji
od16do22V1966r.

Produkty i przetwory wartości ponad 6,7 tnld zł dostarczyły
w ubiegłej pięciolatce zakłady leśnej produkcji nledrzewnej

„Las", przekazując do skarbu państwa ponad 700 min zł. Działal­
ność „Lasu” to dziś nie tylko eksploatacją runa leśnego ordą skup
i eksport dziczyzny, lecz również przetwórstwo surowca drzew­
nego: wikliny, rogożyny itp. Pozwoliło to na zlikwidowanie sezo­
nowości w dzialności „Lasu" oraz stworzyło dodatkowe warsztaty
w wielu rejonach o nadmiarze siły roboczej. Dziś już liczba pra­
cowników „Lasu” przekracza 13 tys. osób. (SE)

Na zdjęciu: w bazie leśnej produkcji niedrzewnej „Las" w Gra­
jewie produkuje się deseczki ołówkowe oraz koszyki z rogożyny.

CAF — Chmielewski

Syn Al Capone’a zmienił nazwisko

Albert Francis Capone, syn
słynnego gangstera Al Capone,
wystąpił do sądu w Fort Lau-
derdale o zmianę nazwiska na

swą decyzję stwierdził on, iż

opinia o jego ojcu ciążyła w

sposób paraliżujący na wszel.
kich jego poczynaniach. Sąd

Albę# Francis. „ Uzasadniając uwzględnił' jego» prośbę;

PONIEDZIAŁEK

Godz. 15.55 Progr. dnia, 16 Finał
bokserskich mistrzostw ZWlązku
Radzieckiego — trans, z Moskwy,
16.15 Wyścig Pokoju — zakończe­
nie VII etapu, 17.20 Dla mł. wi­
dzów „Gol” ode. II, 17.40 C. d.
finału bokserskiego mistrzostw
Związku Radzieckiego, 18.30 Kino
Krótkich Filmów, 18.55 Film

„Praska symfonia”, 19.20 Dobra­
noc, 19.30 Dziennik, 20 Teatr TV:

„Pożegnanie z Marią” — Tadetlsż
Borowski, 21.10 „Eureka”, 21.40 Na

półkach księgarskich, 21.50 Dzien­
nik, 22.06 Lekcja jęz. ang.

WTOREK

9.35 „Co słychać młody człowie­
ku” film węg., 10.55 Język polski
dla kl. VII i X, 11.15 — 15.55 prze­
rwa, 15.55 Rozmaitości krakow­
skie, 17.15 Politechnika TV: Fizy­
ka 16.45 Wiadomości, 16.50 Dla
mł. widz. „Moje miejsce W ży­
ciu”, 17.20 „Wiosenka” — progr.
rozrywk., 17.55 .Wyścig Pokoju —

sprawozd. z VIII etapu, 18.50 In­
formator turystyczny, 19 „Deszcz
i grad”, 19.25 Dobranoc, 19.30
Dziennik, 20 „Nad mapą powia­
tu”, 20.20 „Co słychać młody czło­
wieku” — film węg. od 16 lat,
21.40 Z cyklu: „Na wielkim ekra­
nie”, 22.10 Dziennik, 22.25 Poli­
technika TV: Fizyka, 22.55 Lekcja
jęz. franc.

Środa
1.40 „Maszeńka” film radź., 9.55

Dla klas VII Wychowanie oby­
watelskie, 10.25 — 10.55 przerwa,
10.55 Fizyka dla kl. VII, 11.25 —

15.55 przerwa, 15.55 Progr. dnia,
16 Politechnika TV: Matematyka,
16.30 Wiadomości, 16.40 wyścig Po­
koju — zakończenie IX etapu, 18
Sprawozd. sportowe, 18.15 PKF,
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20
Kwadrans o sztuce, 20.30 „Świa­
towid”, 20.55 Koncert Młodych,
21.25 Dziennik, 21.40 Politechnika
TV: Matematyka (powt.), 22.10
Lekcja jęz. ros.

CZWARTEK

10.55 Historia dla kl. VI, 11.25—
15.05 przerwa, 15.05 Progr. dnia,
15.10 Lekcja jęz. franc., 15.30
Kurs Rolniczy, 16.20 Wyścig Po­
koju. — zakończenie X etapu, —

17.30 Wiadomości, 17.35 Dla diie-
ci: „Pan Półka i spółka”, 1T> 55
Nie tylko dla pań, 18.20 „Od T^r
do Bałtyku” — progr. z cykl*:
„Historia jazzu”, 18.50 Sprany d*
załatwienia, 19.20 Dobranoc, 19.JW

Dziennik, 20 „Krótkie spięci**
20.15 Teatr Sensacji: „Przyznaj*
się do winy** (ez. II), 21.15 „Mi­
niatury**, 21.45 Dziennik, 22 Ma­
gazyn medyczny,

PIĄTEK
9.55 Dla klas VII „Zajęcia tech­

niczne’*, 10.25 — 12 przerwa, 12
Dla kl. II „Barwy wiosny”, 12.20
— 16.30 przerwa, 16.30 Progr. dnia
16.35 Lekcja jęz. ang., 16.55 Wia­
domości, 17 Dla dzieci „Miś z 0-
kienka”, 17.15 Dla mł. widz.: „Zro-
bimy to sami”, 17.30 „SOS — no­
sorożec” film z serii „Świat, któ­
ry nie może zginąć”, 17.55 Infor­
mator handlowy, 18, Wielokropek,
18.20 Kryptonim PL, 18.45 „Ta­
deusz Kościuszko” —progr. Red.
Historycznej Wszechnicy TV, 19.20
Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20 „Na
krakowskich drogach”, 20.15 „Pai-
sa” film wł. od 16 lat, 22.15 ,40
minut recenzji”, 22.25 Dziennik,
22.35 Lekcja jęz. ang.

SOBOTA

9.55 Geografia dla kl. VI, 10.30
,,Bez‘ wyjścia” — film USA, 12.15
— 15.15 przerwa, 15.15 Progr.
dnia, 15.20 Lekcja jęz. rós., 15.40
Dla nauczycieli z cyklu „Psycho­
log radzi”, 16 Wyścig Pokoju —

zakończenie XI etapu, 17.39 Wia­
domości, 17.35 Progr. tygodnia,
17.50 Dla mł. widz. ,>Dzień dobry
niedzielo”, 18.20 „Tele-echo”, 18.50
Z cyklu: „Spotkania z Tysiącle­
ciem”, 19.20 Dobranoc, 19.30 Mo­
nitor, 20.05 Przedstawiamy — re­
wia piosenek, 21.05 Dziennik, 21.20
Wiadomości, 21.30 „Bez wyjścia”,
film USA od 16 lat.

NIEDZIELA'

9.05 Progr. dnia, 9.10 Kurs rol­
niczy, 10 Dla dzieci: „Historia te­
atru kukiełkowego”, 10.40 PKF
10.55 Finał mistrzostw Polski w

boksie, 13.30 Wiadomości, 13.40
„Kafarowcy”, report, film — z

cyklu „Ludzie i zdarzenia”, 13.55
Progr. muzyczny, 14.25 Z cyklu:
Świat, obyczaje, polityka, 14.50
Dla dzieci: „Wyprawa po zielony
metal’*, 16 Wyścig Pokoju — spra­
wozd. z XII etapu, 16.30 Kierow­
cy — przechodnie (teleturniej), —

17.30 Wieczór przy koniaku —

progr. rozrywk., 18 żużlowe mi­
strzostwa świata (II eliminacja),
19 Spotkanie z poetą — Stani­
sław Jerzy Lec, 19.20 Dobranoc,
19.30 Dziennik, 20 Słownik wyra­
zów obcych, 20.15 „Zbrodniarz !
panna” — film poi., 21.35 Niedzie­
la sportowa.

UWAGA ABSOLWENCI
SZKÓŁ PODSTAWOWYCH

URODZENI W LATACH 1949—1950!

Bezpłatną naukę zawodu, bezpłatne za­
kwaterowanie w internacie, pełne wyży­
wienie na warunkach częściowej odpłat­
ności, opiekę lekarską oraz wszystkie
świadczenia (odzież rpboczą, obuwie, środ­
ki czystości), przysługujące pracownikom
budownictwa, zapewnia na okres nauki
Zasadnicza Szkoła Budowlana dla Pra­
cujących Przedsiębiorstwa Przemysłowe­
go Budowy Huty im. Lenina w Nowej
Hucie, os. Pleszów, bl. 15.

Do wyboru następujące zawody:
1. CIEŚLA BUDOWLANY

2. Murarz — tynkarz
3. ZBROJARZ — BETONIARZ

4. MURARZ PIECÓW PRZEMYSŁ.

Nauka trwa 2 lata. Wpisy bez egzami­
nów wstępnych. — Pospieszcie z podję­
ciem decyzji. — Ilość miejsc ograniczo­
na. — Termin zgłoszeń upływa z dniem
20 czerwca 1966 r. — Szczegółowych in­
formacji udziela Dyrekcja ZSB PPS HiL
Nowa Huta, osiedle Pleszów, blok 15.

Zarząd Okręgu zw. Zaw. Prac, przem. Spożywcze­
go i Cukrowniczego, w Krakowie, ul. Skarbowa 4,
III piętro — poszukuje na sezon letni od 10 czerw­
ca do zo września loeo r., Zaopatrzeniowca
i KUCHARKI do ośrodka wczasowego w Żegie­
stowie. — osoby zainteresowane mogą zgłaszać się
codziennie, od godz. 9 do 16, w Zarządzie Okręgu,
gdzie otrzymają informacje o warunkach wyna­
grodzenia. K-4674

INZ. ELEKTRYKA na stanowisko weryfikatora pro­
jektów w Pracowni Dokumentacji Technicznej,
TECHNIKÓW ELEKTRYKÓW na stanowiska projek­
tantów i starszych inspektorów technicznych, ST.
EKONOMISTĘ do Działu planowania — wymagane
średnie wykształcenie ekonomiczne oraz. praktyka,
ST. TECHNIKA INWESTYCJI, ze średnim wykształ­
ceniem budowlanym oraz znajomością zagadnień
inwestycji i kapitalnych remontów, ELEKTROMON­
TERÓW i POMOCNIKÓW ELEKTROMONTERÓW do

prac w terenie przy robotach elektryfikacyjnych
wsi, KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH z II kate­
gorią prawa jazdy oraz kat. ciągnikową, KIEROW­
CÓW z uprawnieniami do obsługi dźwigów Star,
MECHANIKÓW SAMOCHODOWYCH PODWOZIO­
WYCH, SPAWACZA ACETYLENOWEGO, KON­
SERWATORA DŹWIGNIC HP — posiadających od-

pcwlcdne uprawnienia — przyjmie natychmiast
Krakowskie Przedsiębiorstwo Elsktryfjkacji Rolnic­
twa Kraków — Planów, ul. Saska 25, tel. nr 647-44.

Wynagrodzenie według Układu Zbiorowego Pracy
w Budownictwie. — Zgłoszenia przyjmują Dział Za

^trudni—' -' K-4516

—wwr im i mi iiirmnuniwMimruiBuuB——mM

BRUKARZY, POMOCNIKÓW BRUKARZA, DEKA­
RZA i technika BUDOWLANEGO z 2-letnią
praktyką — zatrudni natychmiast na korzystnyctl
Warunkach, Dzielnicowy Zarząd Budynków Miesz­
kalnych „Grzegórzki" w Krakowie, ul. Semperiś
towęów 13. — Zgłoszenia w Sekcji Kadr.

KIEROWNIKÓW SKLEPÓW różnych branż przemy­
słowych z wykształceniem średnim zawodowym i 3-
letnią praktyką lub podstawowym i 5-letnią prafc.
tyką w sklepie — zatrudni natychmiast Miejski
Handel Detaliczny Art. Przemysłowymi w Nowej
Hucie, ul. K. Marksa 2 (w budynku Pręż. Dzielni­
cowej Rady Narodowej). — Zgłoszenia przyjmuje
Dział Ekonomiczny, pokój nr 134. i

Praca

POMOC domową do 4
osób prżyjmę na dobrych
warunkach. Referencje
konieczne. Zgłoszenia —

tel; 613-39, lub 639-93 —

względnie osobiście, ul.
Pstrowskiego 6/8, wieczo­
rem. 91666-g
POMOCY domowej do
dziecka poszukuję. Szew­
ska 17/6, po południu.
POTRZEBNA dochodzą­
ca do dziecka. Kraków,
Olsza II, bl. 14/49.

dochodzącą kultural­
ną panią, najchętniej
rencistkę do dwuletniego
chłopca przyjmę od za­
raz. Zgłoszenia: Kraków,
Boh. Stalingradu 29/37.

POMOC domową na okres
miesiąca, przyjmę na­
tychmiast. Nowa Huta —

osiedle Ogrodowe 14/19.

Kupno
„9KODĘ” 1006 MB — ku­
pię. Oferty 91543 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

„WARTBURG" 1060 nowy
kupię. Teł. 629-02, w. 83.

Sprzedaż
wapno palone dostar­
cza samochodami wa­
piennik oMirów”ę Infor­
macje: Kraków, Podwa­
le3m.8. 91461-g
WAPNO palone wysoko
gatunkowe, kamień budo­
wlany — dostarcza Wa­
piennik „Rząśka”. koło
Mydlnik. Zamówienia —

Kraków, al. Słowackiego
33/^. 89665-g

NOWY motorower „Ryś”
— sprzedam tanio. Ale­
ksander Koszko — Kra­
ków. uL Prochowa 11/6.

WARTBURG 1965 oraz de
Luxe 1963, sprzedam. So­
bota, godz. 16—16, Sien­
kiewicza 11.

ZAKŁAD FRYZJERSKI
NOWA HUTA, os. NA SKARPIE 24,

> zostanie otwarty po generalnym re-

■moncie w dniu 17 maja br. — Zapra­
szając PT Klientów polecamy usługi
fryzjerskie damskie i męskie oraz ma­
nicure.

Zarząd Sp. Pracy Fryzjerów j
„URODA”"

SKUTER „Peugeot"
sprzedam. Kraków, stra-
dom 3/5, tel. 206-28.

sprzedamy część ka­
mienicy. — Po sprzedaży
wolne mieszkanie. Zgło­
szenia: tel. 263-51.

Nieruchomości

DOM z prawem nadbudo­
wy obok pętli Bronowi-
ce (możliwość zamiany
mieszkania) — sprzedam.
Kraków, Przybyszewskie­
go, 3/5, w godz. 17—20.

W KRAKOWIE parcelę
pod domek Jednorodzin­
ny, kuplę. Telefon 221-49.

SZUKAM wspólnika z go­
tówką do zaawansowanej
hodowli drobiu. Oferty —

88031 „Klub Prasy” Nowa
Huta.

Lokale

Różne

SZYBKA naprawa tele­
wizorów — pogotowie
wieczorowe. Zgłoszenia —

Kraków, tel. 630-06. Zapa­
miętaj! 90940-g

POKOJ z kuchnią — du­
ży metraż, wydzielone ®
mieszkania dwupokojo-
wego, komfort, śródmie­
ście — zamienię na SaT"
sonierę komfortową. —

Oferty 91516 „prasa” Kra­
ków, WiśIna 2.

^((egatii^lmodłtkuM
kupuj sezonowa

odziei w sklepach
MHD

w Krakowie przy ulicach:

Długiej 1 ,

Floriańskiej 17, 31, 35, 28, 32

Grodzkiej 3

Szewskiej 22

Karmelickiej 8

Stradom 10

Boh. Stalingradu 17

Rynek Podgórski 13.

Szczególnie tanio możesz się
ubrać w sklepie MHD przy uL

Stolarskiej 3.

Obsługa fachowa ,i uprzejma.
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Nad czym radzą
krakowscy myśliwi

Dzisiaj obradują krakow­
scy myśliwi. Nad czym ra­
jzą i co postulują? — wy-
jgśnień udziela nam prezes
Rady Wojewódzkiej PZŁ —

inż. Starisiaw Kiełka.

Niewątpliwym
PZŁ na terenie

sukcesem
woj. kra-

Dni Oświaty

SOBOTA

Godz. 18, Biblioteka ul. 18
Stycznia, bal książek; Biblio­
teka ul. Limanowskiego, po­
gaś. „Spotkanie z Sienkiewi­
czem”.

17: świetlica Bronowice W.,
otwarcie wystawy piast, prac
dzieci; świetlica Pychowice,
■potkanie z W. Wnukiem i W.
zechenterem; KDK kiermasz
książek satyrycznych.

19: klub „Bałamutka”,
Szczepańska 5, wieczór Sien­
kiewiczowski prowadzi H.
yogler, recytuje r. próchnic-
ka; KDK „prawdziwa cnota

krytyk się nie boi” — impre­
za „Iskier” z udziałem: L. J.
Kerna, T. Kubiaka, T. Kwiat­
kowskiego, E. Lipińskiego, J.
Osęki, J. Prutkowskiego i M.
Zaluckiego.

Ul.

NIEDZIELA

Godz. 10—14: ul. 18 Stycznia
47, kiermasz książek.

11: pawilon wystawowy —

poranek młodych pisarzy;
klub „Bałamutka” spotkanie
młodzieży z A. Olszakowskim
nt. „Jak pówstaje bajka”.

19: Klub SAiW, Rynek Gł.
13, filmy nagrodzone na ogól­
nopolskim przeglądzie filmów
geograficznych.

nadchodzącym
Dniem Dziec-

w związku
Międzynarodowym
ka Oferujemy:
•- wózki
*• Wózki
*- wózki
— pasta

pomarańczowym smaku
cenie 3,20 zł

*■szczoteczki do zębów „Basia”,
„Jola” i inne — w cenie od
3,80do7zł

•“ mydełka dla dzieci
3,85 zł.

Zawiadamiamy, że w dniach od
1 do 10 czerwca br. w magazynie
mydeł i przyborów toaletowych
przy ul. Młyńskiej 8 — przepro­
wadzony będzie remanent.

Prosimy o wcześniejsze zaopa­
trzenie sklepów w powyższe ar­
tykuły.

i spacerowegłębokie
dla lalek — w cenie 258 zł

Gó-carty w cenie 530 zł
do zębów o łagodnym,

w

cenie

kowskiego jest poważny
wzrost zwierzyny łownej
której wartość oblicza się w

tej chwili na ok. 35 min zł.
Tym niebagatelnym mająt­
kiem trzeba tak gospodaro­
wać, aby stan posiadania
stale wzrastał. I tutaj można

zaryzykować twierdzenie, że

przy właściwej i racjonalnej
gospodarce hodowlanej stan,
zwierzyny, zwłaszcza drobnej
(bażant, kuropatwa, zając),
będzie można — w stosunko-.
wo niedługim czasie — co naj­
mniej podwoić. Dokumentu­
je to pomyślny rozwój hodo­
wli bażantów. Kilka lat temu
bażant był rzadkim ptakiem
w łowiskach woj. krakow­
skiego, dzisiaj w ogólnej ilo­
ści odstrzelonych w kraju
kogutów stanowi 30%.

Drugim nie mniejszym suk­
cesem woj. krakowskiego jest
5-krotny wzrost odłowów ży­
wych zajęcy i ich ekspbrt za

granicę. Podczas gdy w ro­
ku 1963 odławiano ledwie 550
sztuk, w 1965 r. — 2.600, a za

każdego zająca otrzymujemy
18 dolarów.

Wiele uwagi poświęcają o-

bradujący sprawie psa myś­
liwskiego, niewielka bowiem
ilość myśliwych w naszym
województwie posiada raso­
wego, dobrze ułożonego to­
warzysza łowów., Wiadomo
zaś powszechnie. że dobry
pies, to dalsze 50% pozyska­
nej zwierzyny łownej. I tu­
taj trzeba myśliwym hodow­
com stworzyć jakieś bodźce
ekonomiczne, które by Zachę,
ciły do tego rodzaju hodowli.
Mówi się też wiele o rozwi­
nięciu współpracy myśliwych
z ludnością wiejską. Właści­
wy stosunek do zwierzyny
łownej decyduje w wielu wy­
padkach o jej stanie w łowi­
sku.

Zwracamy także uwagę na

konieczność stałego poszerza­
nia stystematycznych badań
naukowych w zakresie pro­
blematyki łowieckiej. Dysku­
tujemy o sprawach uporząd­
kowania dotychczas wyda­
nych zarządzeń i przepisów
PZŁ, sprawach podniesienia
etyki łowieckiej wśród myśli­
wych, o umocnieniu dyscypli­
ny organizacyjnej, właściwej
ochronie łowisk, współpracy
z ORMO; Milicją i Wielu,
wielu innych . problemach.
Postulaty i wnioski, jakie
sformułujemy w Krakowie,
posłużą wspólnie z wnioska­
mi innych województw do
wytyczenia właściwej drogi
rozwoju Polskiego Związku
Łowieckiego w najbliższych
latach. JÓZEF LEWICKI

aby stan posiadania
SOBOTA

4:
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Kina
SOBOTA

JEŻELI JUZ KUPOWAĆ
SZULĘ MĘSKĄ —* to tylko do­
brze uszytą, czyli produkcji Sp-ni
Im. J. Dąbrowskiego. Wie o tym
dobrze 8 min Polaków, którzy
nosili i noszą koszule produkcji
tej Spółdzielni, wiedzą o tym
liczni odbiorcy modnych koszul
z USA, Kanady, Szwajcarii, NRF,
Norwegii, specjalnie zwracający
uwagę na wykończenie i krój
białych koszul popelinowych,
gdyż popularne na Zachodzie
„non irony” nie uchodzą tam ta

• 29 maja zostanie nadany
w telewizji
„Polska za Jagiellonów*
teleturnieju weźmie
udział 3-osobowa
Krakowa. Eliminacje
programu odbędą się
kowie w dniu 15 maja o godz.
14 w sali Lic. Ogólnokszt.
przy ul* Wróblewskiego 8. Z
udziału w audycji wyklucze­
ni są studenci i absolwenci
wydziałów historycznych tt-
czelni wszelkich typów. Na
eliminacje należy przynieść
Przybory do pisania.

teleturniej pt.
r”. W

również
drużyna
do tego
w Kra-

Pożyteczne
i przyjemne

Kilkudziesięciu uczniów
kowskich szkół średnich weźmie
udział Jutro o godz. 11.30 W hali
Wisły
konkursowej . pn. „Spotkanie z

piosenką i kodeksem drogowym”.
Spotkanie to zakończy cykl im­
prez szkolnych, *które złożyły się
na kilkumiesięczną kampanię po­
pularyzacji wśród młodzieży prze­
pisów ruchu drogowego.

Tego rodzaju formę popularyza­
cji przepisów ruchu drogowego
podjęli: Komenda Chorągwi Kra­
kowskiej ZHP, Woj. i Miejski
Inspektorat Ruchu Drogowego
MO, Kuratorium, Wydz. Komuni­
kacji WRN i RN m. Krakowa
oraz PZU. Organizatorzy ufundo­
wali wartościowe nagrody dla
zwycięzców finału; można dzisiaj
oglądać je w witrynie Spółdz.
Domu Handlowego na rogu ul.
Podwale. Imprezę umilą występy
artystyczne A. Janowskiej i M.
Wojnickiego oraz zespołu bigbea-
towego „Skaldowie**. (z)

kra-

szczyt elegancji. W trzech kra­
kowskich sklepach Sp-ni im. J.
Dąbrowskiego w Krakowie, przy
ul. Czarnowiejskiej 29, pl. Cen­
tralnym i Siennej 7, każdy do-
blerze sobie koszulę w wymarzo­
nym kolorze 1 gatunku: z krót­
kim supermodnym kołnierzykiem,
z kołnierzem tradycyjnym, kra­
ciastą, pasiastą, gładką białą lub
w delikatnym pastelowym od­
cieniu. Każdy kupujący — o ile
ma szczęście •— może trafić na

koszulę ze specjalnym bonem
premiowym, upoważniającym do
otrzymania za darmo wybranego
modelu, warto pamiętać także i
o tym, że punkty usługowe Spół-
dzielni przyjmuję zamówienia
zarówno na drobne 1 potrzebne
prace, takie jak wymiana Zuży­
tych kołnierzyków i mankietów,
jak uszycie na miarę koszuli fra­
kowej.

Spółdzielnia im. 3. Dąbrowskie­
go odznaczona 8 złotymi meda­
lami, mająca prawo do znaku

jakości dla swoich wyrobów, sta­
le rozwija 1 podnosi nie tylko
poziom produkcji, ale także kul­
turę handlu. Taką efektowną wi­
zytówką

. pięknie
przy ul.
wygodę
wkład Spółdzielni w odbudowę
krakowskiego Starego Miasta.
Spółdzielnia buduje także swój
zakład produkcyjny przy ul. Wa­
dowickiej, dzięki czemu co naj­
mniej o 50 procent zwiększy się
orotfo mylnych. trwałych.
eieganclyćK koszul. (K^?633)

oooqooooqoqo<>ooooc>o<

Spółdzielni jest nowy,
odremontowany sklep

Siennej 1, stanowiący i
dla klienteli, i cenny

Prxt1 pó-t-cnarisej <•

Go- Udzie- Kiedy?
Sobota

Niedziela 1
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Bonifacego Zofii

SŁOWACKIEGO godz. 19.15
Jego ekscelencja błazen”, —

KLUB ZZK 19.15 „Szklana
menażeria”, MODRZEJEW­
SKIEJ 19.15 „Happy end”, KA­
MERALNY 19.15 „Tango”, —

LUDOWY 19.15 „Zemsta”, —

RAPSODYCZNY 19.15 „Ballada
o Janosiku**, MUZYCZNY 19.15
„My fair lady”, JAMA MI­
CHALIKA 22.30 „A to ci raj*!,
piwnica 22.30 ’„Jak żyliśmy,
jak żyjemy, do czego dopro­
wadzimy nasze mieszkania’*,
CYRK „Bajka” — Rondo godz.

SŁOWACKIEGO godz. 14 —

Dama pikowa”, 19.15 „księż­
niczka Turandot** * KAMERAL­
NY 15 „Tango**, 19.15 „Mizan­
trop”, ROZMAITOŚCI 11 „Wy­
prawa pod gęsią nóżką”, 19.15
„Żołnierz i bohater**, LUDO­
WY 11 „Klonowi bracia”, —

19.15 „Zamek”, GROTESKA 11
„Która godzina’*, CYRK „Baj­
ka** — Rondo godz. 11 i 17.

KLUB ZZK, MODRZEJEW­
SKIEJ, RAPSODYCZNY, JA­
MA MICHALIKA, PIWNICA —

jak w sobotę.

skiego 5) 15.30, 17.43, 20.15
„Czas rozprawy.” (ang., 1. 16).
ZWIĄZKOWIEC (Grzegórzec­
ka 71) 17, 19 „Katastrofa” (poi.,
lat 16), ZZK PROKOCIM (BiĆ-
żanowska 71) 18 „wyspa Ar­
tura” (wł., 1. 12), FOTOPLA-
ST1KON (Szczepańska 5) 10—21
Wystawa światowa (C2. II).

kina w nowej hucie

ŚWIT godz. 15.45, 18, 20.15
„Żawsze w niedzielę’* (poi., 1.
11) , M. SALA 15, 17.15, 19.30

„Czarny monokl” (fr., I. 16),ŚWIATOWID 16, 19 „Miecz i

waga’* (fr., 1. 16). — MA­
ŁA SALA 15, 17, 19 „40 mi­
nut przed świtem” (ZSRR, 1.
12), SFINKS (Majakowskiego
2) 16, 18, 20 „Tysięczne okno”
(fr., lat 16).

NIEDZIELA
WOLNOŚĆ 10, 12.15 „Czło­

wiek z Rio” (fr., 1. 14), 15 30,
19 „Faraon** (poi. I. 16), (na
zamówienia zbiorowe, nie wy­
kupione bilety do nabycia w

kasie kina), MŁ* GWARDIA
12, 14.45, 17, 19.15 „Więźniowie
z Altony** (wł., 1. 14), ISKIER­
KA 15, 17, 19 „Przygody Bu­
cka”, ZUCH 15, 17, 19 „zem­
sta’*, — MELODIA 10.30, 12.30,
16, 18, 20.15 „Wyspa tajemni­
cza**, — MINIATURKA 17, 19
szatan z 7-mej klasy” swo-

SZOWIANKA (Swoszowice) 17
„Diabeł morski** (radź., 1. 12),
19 „Nieletni świadek** (NRF,
lat 16), — TĘCZA 10.30, 19.30
„Serce i szpada’*, 15.30, 17.30 —

„Karmazynowy pirat”, WISŁA
11 „,Pan i astrolog” (CSRS 1.
7), 13, 15.45 „Serce i szpada”,
18.15 „Popioły**. CHEMIK 14.45,
17, 19.15 „Dni grozy i śmiechu**
(USA, 1. 11), DOM ŻOŁNIE­
RZA 15.45, 18, 20.15 „Wielki
skok”, KULTURA (Rynek Gł.
27) 15.30, 17.45, 20 „Zakochani
są między nami”, MIKRO 11
„Taki jest świat Gabrielo” —

(NRD, 1. 9), 15.30, 17.45,. 20.15
„Czas rozprawy**, ROTUNDA
(3 Maja 5) 15, 17 „Dziecko cze­
ka” (USA, lat 16), ZDROWIE
(Kobierzyn) 19 „Nikodem Dyz­
ma*’ (poi., lat 16), MASKOTKA
12.15, 16, 19 „Rio Brąyp”, —

WARSZAWA 10. 12.30, „Wrak
Mary Deare*\ 15.45, 18, 20.13
„Niagara”.

APOLLO, SZTUKA, WAN­
DA, WRZOS, ENERGETYK,
ZWIĄZKOWIEC, ZZK PRO*
KOCIM, FOTOPLASTIKON <•*
jak w sobotę.

PROGRAM DLA DZIECI

godz, 11, 1WSKTĘR-,

Wywiad z Mistrzem Ceremonii
9 maja powróciła „Bato­

rym” z miesięcznego tournee

po Stanach Zjednoczonych i
Kanadzie -* grupa polskich
aktorów i muzyków. Była to

największa dotąd reprezenta­
cja polskiej estrady na grun­
cie amerykańskim. Kierow­
nictwo artystyczne i muzycz­
ne — znakomite — spoczy­
wało w rękach Adama Wier-
nika. Konferansjerem był
„niezwykle skromny, dosko­
nale mówiący po angielsku
LUCJAN KYDRYŃSKI”. —

tak brzmiały recenzje we

wszystkich niemal pismach,
wychodzących w języku pol­
skim w USA. Do owego „naj­
lepszego Mistrza ceremonii”

(cytat z nowojorskiego „Cza­
su”) zwracamy się z prośbą
°

przekazanie informacji
wrażeń z tej podróży.

Kto wchodził w skład
naszej grupy artystycznej?

— Trudno wymienić całą
trzydziestkę. Rozpocznę od
Krakowa, reprezentowała nas

Ewa Demarczyk, Zygmunt
Konieczny i moja skromna
osoba.

— Skoro trudno mówić
o wszystkich, może o tych,
którzy najbardziej się po­
dobali...

Rekordy powodzenia bi­
ła Karin Stanek} a powiedzieć
trzeba, że niezwykłe powo­
dzenie zdobyła nie tylko dzię-

i

ki swym warkoczykom. Ona
też stale bisowała. Furorę wy­
wołał zespół „Mortale”, okre­
ślany jako rewelacja świato­
wa. Wielkie uznanie przypa-
dło tak „Czerwono-Czarnym”,
o których pisma amerykań­
skie pisały jako o bijących
na głowę amerykańskie zes­
poły beatlesów jak i dwom
znakomitym pianistom: W.
Kisielewskiemu i M. Toma­
szewskiemu, którzy specjal­
nie zachwycili starszych słu­
chaczy. Gdańska primabale­

rina — Alicja Boniiiszko wy­
padła świetnie, interpretując
swym tańcem m. in. utwory
Bacha.

— Jak wyglądała trasa?
— przejechaliśmy kilkanaś­

cie tysięcy kilometrów, dając
w 15 miastach 18 koncertów.
Na trasie znajdowały się m.

in.: Boston, • Chicago, Minnea-
polis, Nowy Jork, Cleeveland,
Detroit, a w Kanadzie: To­

ronto i Montreal. Najważniej­
szy był koncert w nowojor­
skim Carnegie Hall.

— A publiczność?
— polonia stanowiła znacz­

ną jej część. Około
cent — młodzież;
bardzo serdeczne,
spontaniczna.

— Czy wydarzyły
jakieś przygody?

— Najbardziej nieoczekiwa­
ne 1 tam na ogół nie spoty-

30 pro-
Przyjęcie

reakcja

się

kane: zupełne zepsucie się <

autobusu już na początku l

trasy i dojazd do Bostonu <

ciągnikiem, poza tym zmorę (
akrobatów i tancerzy stano- (
wiły zbyt śliskie podłogi na (
scenach. Bardzo miłe było .

spotkanie z Martą Eggerth i
juniorem Kiepurą, senior ba- «|
wił w tym czasie na Flory- j
dzie. Marta Eggerth dosko-

nale pamięta język polski, na-

tomiast junior nie zna zupeł-
nie ojczystej mowy ojca.
Ogólnie rzecz biorąc rodacy <

przyjmowali nas niezwykle <

serdecznie, a mnogość bankie- (
tów i spotkań niemal unie- <

możliwiała zwiedzanie. (
— Ile kosztował wstęp <

na wasz koncert? '

— Od 1,5 do 4 dolarów. <

— Czy posypały się jd- ’

kies nowe zaproszenia?
— Od razu w USA pozostał

'

na 6 tygodni kwartet „Mor- <

tale”, na 3 tygodnie zespół i
.Czerwono-Czarnych” z Ka-

Stanek, Katarzyną Sob- (
B. Gromnic- (
oklaskiwanej
proponowano
Vegas, ale 1

zdecydowała 1

Notatnik krakowski

DZlS O GODZINIE:
>jc 17—19 (jutro o tej samej po­

rze) Piwnica pod Baranami •—

wernisaż prac plaątyka-amatora
Wł. Sułowskiego z Nowej Huty.
Oprowadza Piotr Skrzynecki.
JUTRO O GODZINIE:

9-30, ul. Podgórska (przeczni­
ca z ul. Fornalskiej) Szkoła Ćwi­
czeń — zebranie sprawozd .-wy­
borcze członków Towarzystwa
Krzewienia Wiedzy Praktycznej.

11, Klub Przyjaźni, Rynek
Gł. 20 — poranek dla młodzieży
— projekcja filmu „Tata, mama,
córka i zięć**.
A POZA TYM:

jj* KDK — Ekspozycja malar­
stwa Wandy Pelz oraz — z Cyklu
„100 reprodukcji*’ arcydzieła C.
Moneta ze zbiorów prof. Hodysa.

w poniedziałek o godz. 11

przy Ul. Siennej 5 I p. otwarta
zostanie wystawa pt. „Ochrona
przyrody w Tysiącleciu Państwa
Polskiego**.

•fc Z dniem 18 bm. zostaje znie­
siony postój taksówek na ul.

Sławkowskiej. Samochody zajeż­
dżające dotąd na ten postój bę­
dą zabierać pasażerów z postoju
na pl. Szczepańskim.

-|c W nowym gmachu Muzeum

Narodowego przy al. 3 Maja 1 zo­
stał uruchomiony bar kawowy,
który czynny będzie W godzinach
otwarcia galerii malarstwa.

WARSZAWA 10, 12.30, 22.45
Wrak Mary Deare” (USA,

lat 14), 15.45, 18, 20.15 „Niaga-
ra” (USA, lat 16). WOL­
NOŚĆ 15.30, 19 „Faraon”
(poi. L 16) ** na zamówienia
zbiorowe — nie wykupione bi-

£ lety do nabycia w kasie kina.
I 22.30 „Człowiek z Rio” (fr.-WŁ)
ę APOLLO 10, 12.30 „Jeden prze-
Ś ciw wszystkim” (USA, L 14),

15.30, 18, 20.30 — „Wyprawa
Siedmiu złodziei” — (USA,

| lat 14), SZTUKA (studyjne)
? 10, 12.30, 15.30, 18, 20.30 — ,,Zja~
i dacz dyń*’ (ang.,lat 11«), — >,

k lionów Holendr^¥iŁ<(hoi. 4^. 14)^-r- KA-Mr MAŚKOTKA 4A15/ M.15,
I 15.45, 18, 20.15 „Jo-jo” (fr^ 1.
e 14), MŁ. GWARDIA (Lubicz 15)
I 14.45, 17, 19.15 „Więźniowie z

£ Altony” — (wł., lat 14), —

i WRZOS t — (Zamojskiego 50)
j 15.30, 18, 20.30 „Tom Jones” —

F (ang.* lat 16), — ISKIERKA
: (Żywiecka 44) 17, 19 „Prży-
i gody Hucka” — (USA, lat
: 12), ZUCH (Krowoderska 8) —

i „Skarb” — (poi., 1. 10)» —

: MELODIA — (Zwierzyniecka 1)
| 16, 18, 20.15 — „Wyspa ta-

i jemnldza” (ang., lat 12)* MA-
: SKOTKA (Dzierżyńskiego 55)
[ 16, 19 „Rio Brav.o” (USA, 1.
£ 12). MINIATURKA (Frańcisz-
i kańska 1) 15
ś Grunwald, Jan

. tusz poznański,
z 7-mej klasy**

: ENERGETYK -

dion) 17, 19 jj]
I* (poi., lat 12), — TĘCZA (Dęb-
: nikł, Praska 52) 17 „Karmazy­

nowy pirat” (USA, lat 12),
i 19 „Serce i szpada** — (fr.,
i 1. 12). WISŁA (Gazowa 21)
i 15.45 „Serce i szpada** (fr., L
[ 12), 18.15 „Popioły” (I i II se-

! ria, poi., lat 16). CHEMIK
; (Borek Fał.) 19 „Opowieść znad

Donu’* (radź., lat 16). DOM
i ŻOŁNIERZA (Lubicz 48) 15.45
i „Wielki skok” (fr., 1.16). KUŁ«
; TURA (Rynek Gł. 27) 17.45,

2o „Zakochani są między na-

| ml” (poi., Ł 16). WIEDZA (Ry-
i nek Gł. 27) 18 Oblicze Nowej
| Afryki, Dzień na Przylądku

Żieldnym. MIKRO (Dzierżyń­

Bajki, 14, 16
Matejko, Ra-

, 17, 19 „Szatan
(poi., lat. 10),

- (Płaszów-sta-
iBarwy walki”

Popis wzorowej obsługi

»»<
rin
czyk i parodystą
kim. Gorąco*
Annie German
występy w Las
już poprzednio
się na Fólies Bergeres.

— Bardzo dziękuję
rozmowę i życzę nowych
sukcesów — tym razem w

paryskiej „Olimpii", (mk)

za

Wczoraj w sali Technikum Han­
dlowego, w nowym budynku na

Olszy, odbył się Wojewódzki
Konkurs Młodego Sprzedawcy Ku­
charza i Kelnera zorganizowany
przez Krak. Zjednoczenie Przed­
siębiorstw Handlowych i PSS, w

którym wzięło udział 52 uczniów
Zasadniczej Szkoły Handlowej i
Zasadniczej Szkoły Gastronomicz­
nej.

W zakresie wiedzy teoretycz­
nej (działu spożywczego i prze­
mysłowego) uczestnicy*
dzieli w sumie na ponad
tań prezentując wysoki
Wiadomości. W kategorii
rzy współzawodniczyło
niów, a komisja oceniała
przygotowanych przez nich po­
traw. Natomiast 8 młodych kucha­
rzy zajęło się w ramach konkur­
su wzorową organizacją bankiw
tu. *

odpowie-
150 py-
poziom
kucha-

14 ucz-

jakość

na-Zwycięzcy otrzymali cenne

grody rzeczowe (adaptery, apara­
ty fotograficzne) kwalifikując się
równocześnie do centralnego kon­
kursu, który po raz pierwszy od**
będzie się w Krakowie w dniach
20 i 21 czerwca br. W przerwach
tej kilkugodzinnej imprezy wy­
stępowały szkolne zespoły wokal­
no - muzyczne, (aż)

NA ZAKOŃCZENIE Tygod­
nia PCK przeprowadzona zo­
stanie w Krakowie zbiórka
uliczna na cele Polskiego
Czerwonego Krzyża, Zarząd
Miejski PCK apeluje do spo­
łeczeństwa o poparcie tej
akcji.

5R-M

MINIATURKA 11/ 12, 13

15, 16, ENERGETYK
DOM ŻOŁNIERZA 13, ZWIĄZ­
KOWIEC 12.

KINA W NOWEJ HUCIE

BALLADYNA (Gfębałów) 17,
19 „Mały światek Sammy Lee”
(ang., lat 16), ŚWIT (duża i
ma: sala), ŚWIATOWID (du­
ża i mała sala), SFINKS —

jak w sobotę.
PROGRAM DLA DZIECI

ŚWIT 11, ŚWIATOWID 11.15,
SFINKS 10, 11, 12.

Dyżury
SOBOTA

CHIRURG.: Kopernika 21,
INTERNIST.: Kopernika 27, —

NEUROLOG.: Botaniczna 8,
okulist.: Kopernika 38, —

LARYNGOL.: Kopernika 23a,
PEDIATRYCZNY: Prokocim,
UROLOG.: Prądnicka 35, —

GRUŹLICZY dla mężczyzn: —

Prądnicka 80, dla kobiet: Wola
Just.

POGOT. MO tel. 0-7, STRAŻ
POZ. tel. 0-8, POGOT. RA­
TUNK., Siemiradzkiego 1, tel.
0-9, PODGÓRZE, tel. 625-50,
657-57, GRZEGÓRZKI tel. .

209-01, 205-77, POMOC DROGO­
WA PZMot — Kraków tel.
417-60 — czyn, od godz. 7 do
22. PUNKT INFORM. O USŁU­
GACH, Solskiego 27, tel. 565-88.
NOWA HUTA: POGOT. MO
tel. 411-11, POGOT. RATUNK.
tel. 422-22 i 417-70, STRAŻ POZ.
tel. 433-33, DY2UR PEDIATR.
dla Nowej Huty i pow. Pro­
szowice: Szpital w Nowej
Hucie.

NIEDZIELA

CHIRURG.: Kopernika
INTERNIST.: Kopernika
pediatr.: strzelecka
UROLOG.:
Pozostałe dyżury jak w sobo­
tę.

46,

. ...

Grzegórzecka.

SOBOTA I NIEDZIELA

Rynek Gł. 45 (tylko w nie­
dzielę od godz.. 8 do 21),
Dietla 76, Konopnickiej 3, —

Krowoderska 74, Lubicz 7,
Prądnicka 85/87, Pstrowskiego
27, Nowa Huta: al. Rew.
Paźdz. 6. *

RÓ2NB

ZOO (Lasek Wolski) od godz.
9 dó zmroku.

„CIUCHCIA” — sobota od
godz. 14 do zmroku co godzi­
na, niedziela od godz. • 4k>
zmroku co 45 minut.



Szpalta
• krakowskich

jubilatkach
Wisła

Wicemistrz Europy
W zakończonych przed kil­

koma dniami mistrzostwach
Europy w dżudo, zawodnik
Jubilatki — mgr Czesław Lak*
sa zdobył tytuł wicemistrza
Europy. Łaksa jest wycho­
wankiem Wisły i występując
w wadze lekkiej zdołał już
zanotować na swym koncie
wiele sukcesów. Wystarczy
wymienić wicemistrzostwo i
mistrzostwo Polski oraz srebr­
ny medal na mistrzostwach
krajów demokracji ludowej
w Berlinie.

Mecze wieczorem?
Rok Jubileuszowy zapocząt­

kuje w TS Wisła prace przy
oświetleniu stadionu piłkar­

skiego. Opracowano już pla­
ny i wkrótce przystąpi się do
pierwszych robót. Należy
przypuszczać, że za rok bę­
dziemy już oglądać mecze Wi­
sły przy świetle elektrycznym.

ORMO-wcy
do „Wisły”

Podczas wizyty, w klubie mi­
nistra spraw wewnętrznych,
gen. dyw. M. Moczara, pro­
tektor Jubileuszu zauważył,
że Wisła może i powinna szu­
kać nowych członków wśród
ORMO-wców. W organizacji
tej jest przecież wielu mło*
dych ludzi, którzy mogą u-

prawiać sport wyczynowo.
Należy więc przypuszczać, iż
wkrótce zapoczątkowana zo­
stanie akcja werbunkowa TS
Wisła wśród młodych
ORMO-wców.

Cracoyia
Stara miłość...

Jednym z kibiców Cracoyii
jest znany aktor scen drama­
tycznych — Tadeusz Weso­
łowski. „Było to ileś dziesią­
tek lat temu — mówi — kie­
dy ojciec zabrał mnie na

mecz. Podobała mi się gra
Cracóvli, której zostałem
wiernym kibicem. I chociaż
po Lustgartenie, Synowcu 1

Kałuży przyszli inni, może
gorsi, moja sympatia xnie o-

słabła. Stara miłość nie rdze­
wieje...”.

Rywalizacja wskazana

Gdy w czasie I wojny świa­
towej dr Lustgarten zebrał
różproszonych piłkarzy Craco-
Vii» przygarnął również kilku
wiślaków z Rymarem i Śliwą
na czele, umożliwiając im
treningi, śliwa grał nawet
kilka spotkań w Cracovii. Gdy
stosunki się troebę unormo­
wały, Lustgarten oświadczył:
„Niech oni odbudują swoją
Wisłę. Nie będę ich zatrzy­
mywał, W sporcie konieczna
jest rywalizacja”.

Biało-czerwone barwy
Cracoyia grała początkowo

w zwyczajnych białych ko-
szulkach gimnastycznych. Pó­
źniej występowała w ciemno­
niebieskich' z białą szarfą
(barwy Krakowa), w 1907 r.

po połączeniu z

wónymi”
kach” o

czarnych
w 1911,
Podobno .

_ ______

ly z biało-czerwonymi
szulkami.

„Biało-czer-
grano w „pasia-

tych barwach 1 w

spodenkach, które
zastąpiono białymi

lepiej harmonizowa-
ko-

..............

— Tak, proszę pana. Rzeczywiście, Nie mam po­
jęcia, skąd mógł pan o tym usłyszeć? Widocznie
mysz, albo jakieś inne stworzenie przegryzło drut
We wtorek rano przyszedł człowiek i szkodę na­
prawił.

Poirot wydał znów radosny okrzyk i wrócił

szparko do małego saloniku.
— A widzisz, widzisz! — wołał — Nie warto

szukać rzeczowych dowodów. Własny rozum po­
winien wystarczyć. Ale człowiek nie wierzy w Sie­
bie, jest słaby. Cieszy się, kiedy znajdzie potwier­
dzenie, że trafił na właściwy ślad. Ach, mon arpi!
Czuje sie, j*k odrodzony. Tańczę. Skaczę!

Istotnie w radosnych podskokach wybiegł przez
drzwi tarasowe i począł tańczyć na trawniku przed
domem.

— Co pański znakomity przyjaciel wyrabia? —

usłyszałem za plecami miły głos.
Odwróciłem się i zobaczyłem uśmiechnięta Ma­

ry. Odpowiedziałem uśmiechem.
— Co się stało? — zapytała.
— Nie mam pojęcia. Poirot

Dorcąs czegoś o dzwonku i tak
Sama pani widzi!

Mary roześmiała sie głośno
— Żabawna historia! O teraz

bramy. Czy wróci dzisiaj?
— Nie wiem. Przestałem głowić sie nad jego

przyszłymi zamiarami.
— Czy to wariat, proszę pana?
— Uczciwie mówjąc, nie wiem. Czasami tak mi

sie zdaie, ale z najgorszych jego bredni wynika
nagle, że w tvm szaleństwie jest metoda.

— Rozumiem.
Mary śmiała się, ale była dziwnie nieswoja, po-

, ważna, może nawet smutna. Przyszło mi na myśl,
że dobrze byłoby ją wybadać w sprawie Cynthii.'
Zacząłem, własnym zdaniem, nad wyraz taktow­
nie, lecz osadziła mnie z miejsca.

pomyka w stronę

Nasi lalarze w Hękiinych koszulkach leaderów

Doskonała jazda Polaków

na trasie Brno - Otrokovic
PIĄTY etap tegorocznego Wyścigu Pokoju prowadzący

z Brna do Otrokovic (130 km), przyniósł wielki sukces
polskim kolarzom.

Decydujące rozstrzygniecie na­
stąpiło już na pierwszych kilome­
trach. Po ostrym starcie w Brnie
kolarze mieli do przejechania dość
trudny, pięciokilometrowy pod­
jazd. W połowie tego wzniesienia
nastąpił atak zainicjowany przez
6 zawodników, Wśród których
znajdował się Kudra. Następnie
do czołówki doszło jeszcze 11 ko­
larzy. W grupie tej było dwóch

Migawki z Wyścigu
z roweru

się o kie-
wykrztu-

że się
głowa, nie

załamują

pochorowali. Albonetti je-
gorączką. Guerra skarży
bóle w okolicach płuc. Już
nic nie zwojujemy.

ZIELIŃSKI po zejściu
na mecie V etapu oparł
równicę i ciężko dysząc
sił z siebie: myślałem
skończę. Boli mnie
znoszę gór, podjazdy
mnie psychicznie. Chyba odżyję po
dniu odpoczynku i zacznę ścigać
się od nowa?

Finito — powiedział krótko
lekarz zespołu włoskiego Mario —

Koniec z drużyną włoską, wszyscy
mi się
dzie z

się na

chyba
JAZDA w niebieskich koszul­

kach liderów Wyścigu jest bardzo
męcząca powiedział mi w- czasie
kolacji Magiera. Teraz będą wszys­
cy, na nas zwracać uwagę. Każ­
dy nasz krok będzie kontrolowa­
ny. Oj, zapowiada się jeszcze
trudna walka.

GUYOT w czasie kolacji oddał
swoją nagrodę kierownikowi i tre­
nerowi ekipy francuskiej panu
Oubronowi z prośbą by podzielił
on j«go premię wśród kolegów,
którym w ten skromny sposób
chce się zrewanżować za cudow­
ną jazdę dla jego żółtej koszulki.
Jego koledzy likwidowali bowiem
w głównym peletonie wszystkie
ataki Niemców, Czechosłowaków
i Rosjan, dzięki czemu różnica na

----------- -- •---- --------

Dokąd pójdziemy?

PIŁKĄ RĘCZNA
Godz. 17.30: . Korty Cracoyii:

Cracoyia —‘AZS Wrocław
(o mistrzostwo I ligi drużyn żeń­

skich)
LEKKOATLETYKA

Godz. 15: Stadion Hutnika:
Mistrzostwa WKZZ

Jutra
PIŁKA NOŻNA

Godz. 17: . Boisko Garbami:
Garbarnia — Lech

(O mistrzostwo II ligi)
PIŁKĄ RĘCZNA

Godz. 10.30: Korty Cracoyji:
Cracoyia — Odra Opole

(O mistrzostwo I ligi)
SIATKÓWKA

Godz. 17: Hala
Wisła — SC Lipsk
(Drużyny kobiece)

PŁYWĄNIE
Godz. 14.30: Pływalnia
Trójmecz Wisła — KSZO

wiec — Pafawag Wrocław.

Wisły:

Wisły:
Ostro-

•a

dowiedział się od
sie uradował, że...

Polaków: Kegel i Polewiak. Tak
więc na czele Wyścigu znalazło
się 17 zawodników w tym 3 Pola­
ków oraz po 2 reprezentantów
ZSRR, NRD, Norwegii, Anglii i

Węgier. Prowadząca grupa, wśród
której najaktywniejszymi byli
Polacy oraz Francuz Guyot, syste­
matycznie powiększała prżewagę
nad głównym peletonem, która na

mecie wyniosła 4 minuty i 18 se-

jedną i
minuty,
tei Po-

kolarze

mecie wyniosła między
drugą grupą ponad 4
Francuzom podziękowali
lacy.

. CO BĘDĄ robić polscy
w dniu odpoczynku?

Kudra — chce się wyleżeć w

łóżku i spacerować po powietrzu.
Zieliński —■' tylko odpoczywać.
Kegel — chcę coś wreszcie kupić
dla swojej rodziny. Polewiak —

czy ja wiem, wsiądę na rower i
troęhę pojeżdżę sobie. Magiera —

będę siedział w pokoju a potem
pochodzę trochę'po sklepach.

RYSZARD DYJA

jeszcze
Tym 1

s wiele

bardziej,

::<»

f

1/ iedy 9 grudnia 1964 r.

■'

zamieściliśmy artykuł
pt. „Bitwę o pływalnię
Korony trzeba koniecznie
wygrać”, nie przypuszcza­
liśmy, że na uruchomienie
tego obiektu trzeba będzie
poczekać
miesięcy.
że. 1.5 lutego 1965 r. otrzy­
maliśmy pismo z gabinetu
przewodniczącego GKKFiT.
w którym dyrektor mgr
R. Garbaczewski informo­
wał:

„.Departament Urządzeń
Sportowych GKKFiT pod­
jął i będzie kontynuował
pracę w celu dokładnego
zbadania sprawy (chodziło
o słuszność naszej kryty­
ki), jednocześnie — czy­
tamy w piśmie —* depar­
tament zaproponował u-

tworzenie komisji, w

skład której weszliby
przedstawiciele GKKFiT,
KKKFiT oraz przedstawi­
ciel Waszej Redakcji, za­
daniem jej będzie zbada­
nie najistotniejszych
spraw, związanych z opó­
źnieniem budowy oraz zo­
bowiązanie wykonawców

do jej rychłego zakończe­
nia.

Od naszego artykułu upły­
nęło 17 miesięcy, od infor­
macji GKKFiT — 15, a pły­
walnia Korony nadal nie

jest gotowa.

Przypomnijmy pokrótce hi­
storię tej nieszczęsnej budo­
wy...

W 1953 r. po zatwierdzeniu
dokumentacji

'

przystąpiono
do. budowy pływalni w ra­
mach powstającego kombina­
tu Korony. Jednak już w

pierwszym etapie zaczęto
wprowadzać poprawki, któ-

[c

— Nie wątpię, proszę pana — powiedziała — że

jest pen doskonałym adwokatem. Ale w danym
przypadku niepotrzebnie •marnuje pan talent
Cynihii nie grozi z mojej strony nic złego.

Zacząłem bąkać coś, że nie myślałem, że ona

myśli— I tym razem ucięła stanowczo, porusza­
jąc temat.tak nieoczekiwany, że odsunęła na bar­
dzo daleki plan pannę Murdoch oraz jej sprawy.

— Jak pan sądzi? — zapytał. — Czy moje mał­
żeństwo z Johnem jest szczęśliwe?

Zaskoczony, wyjąkałem nieporadnie, że sąd w

tej kwestii nie do mnie należy.
— Zapewne — przyznała. — Ale tak czy ina-

niech .pan. wie. że nie jesteśmy szczęśliwi.
Nie powiedziałem nic, bo zdawałem sobie spra­

wę. że to nie koniec.
Pani Cavendish zaczęła mówić cicho, spacerując

tam i z powrotem po pokoju. Głowę miała pochy­
loną, jej smukła sylwetka poruszała się wdzięcz­
nie. Nagle zatrzymała się, spojrzała mi prosto
w oczy.

— Pan nic o mnie nie wie — rzuciła. — Skąd
pochodzę? Co robiłam orzed ślubem? Absolutnie
nic! Teraz powiem. Będzie pan moim spowiedni­
kiem Sądzę, że jest pan dobry... Tak! Jestem teeo

pewna. . ,

Byłem zachwycony mniej, niż należałoby ocze­
kiwać. Pamiętałem, że Cynthia rozpoczęła zwie­
rzenia w sposób bardzo zbliżony. Ponadto spowied­

kund. Indywidualnym zwycięzcą
V etapu został Węgier Megyerdi.
Tuż przed metą wyprzedził on

Belga van Neste i Polaka Kegela.
Drużynowo zwyciężyła Polska wy­
chodząc Równocześnie na pierwsze
miejsce w łącznej punktacji po
pięciu etapach. Po jednodnio­
wym odpoczynku nasz zespół po-
jedzie w błękitnych
leaderów Wyścigu.

WYNIKI V
INDYWIDUALNE:

•(Węgry) 3.14,14, 2. van Neste (Bel­
gia) 3.14,44 (czasy z bonifikatą), 3.
Kegel, 4. Dochljaków (ZSRR), 5.
Pietrow (ZSRR), 6. Peschel (NRD),
U. Kudra, 13. Polewiak — wszyscy
ten sam czas 3.15,22. Miejsca po­
zostałych Polaków-: 45. Magiera,;
50. Zieliński 3.19,40.

DRUŻYNOWE: 1. POLSKA
9.46,06, Z. Węgry 9.50,16, 3. NRD, 4.
Anglia 5. ZSRR, ». Norwegia —

— ten sam czas 9.50,24.
WYNIKI PO PIĘCIU ETAPACH:
INDYWIDUALNE: 1. GUYOT

(Francja) 15.52,56, 2. Dochljakow
(ZSRR) 15.55,04, 3. Kudra 15.55,35,
4. O.. Andresen (Norwegia) 15.56,35,
5. Peschel (NRD) 15.56,36, «. Pole­
wiak 15.57,06. Miejsca pozostałych
Polaków: 12. Kegel 15.59,16, 26. Ma­
giera . 16.03,06, 27. Zieliński 16.03.09.

DRUŻYNOWE:; 1. POLSKA

47.51,47, 2. ZSRR 47.54,34, 3. NRD
47.55,33, 4. Francja 48.00,18, I. Wę­
gry 48.02,34, 8. CSRS 48.04,27.'

koszulkach

ETAPU:
1. Megyerdi

re wynikały bądź ze złej do­
kumentacji, bądź . też na sku­
tek wprowadzonych przez
Departament Urządzeń ■Spor­
towych GKKFiT zmian.

Jesienią 1964 r. prace przy
pływalni były w zasadzie go­
towe. Jak informowali nas

rzeczoznawcy, wystarczyło 3
miesiące solidnej, taśmowej,
kontrolowanej roboty, aby
przystąpić do rozruchu.

Po naszym artykule praca
przez pierwsze* tygodnie po­
stępowała raźno. Wykonaw­
ców kontrolowała komisja
Prez. RN m. Krakowa, doglą­
dał V postępów KD PZPR w

Podgórzu.* W trakcie. prąc in-
stalacyjno-kośmetycznych wy­
szło jednak wiele usterek,

12 lat budowy

PływalniaKorony
jeszcze nie gotowa

bądź z winy wykonawców,
bądź też z przyczyn „obiekty-
nych”, gdyż niektóre, elemen­
ty stały zbyt długo nieczyn­
ne a jak wiadomo, korozja
czyni Często większe szkody,
niż aktualni użytkownicy. W
jakim stanie znajduje się ona

obecnie? '

Jest w przededniu rozru­
chu, który zgodnie, z ustalo­
nym ostatnio terminem ma

być zakończony do końca
czerwca br. Niestety, o ile

przy samej pływalni trwają w

zasadzie prace kosmetyczne
(stwierdziliśmy!), o tyle wy­
łoniły się nowe kłopoty. Nie
chodzi już nawet o to, że pę­
kły rury między pływalnią a

zbiornikiem wody zapasowej
na terenie , stadionu Korony
(na. Krzemionkach), bo ich
naprawa potrwa- tylko kilka

S3

...............

nik winien być starszy. To rola niestosowna dla

zupełnie młodego mężczyzny.
— Mój ojciec był Anglikiem — zaczęła Mary —

matka Rosjanką...
— Aha! — przerwałem. — Teraz rozumiem.
— Co pan' rozumie?'
— Jakąś obcą, niezwykłą atmosferę, którą pani

stwarza wokół siebie.
Mniejsza o to. Moja matka byłą podobno bar­

dzo piękna. Nie wiem. Nigdy jej nie widziałam.
Umarła, kiedy byłam niemowlęciem. Umarła tra­
gicznie: omyłkowo przyjęła za dużą dawkę jakie­
goś środka nasennego. Ojciec załamał się komplet­
nie. Później wstąpił do służby konsularnej. Ja to­
warzyszyłam . mu wszędzie. Do dwudziestego trze­
ciego roku życia poznałam prawie cały świat.
Uwielbiałam to. cudowne życie.
ż.^lmi®Chnęła .się< wyprostowała; Odniosłem wra­
żenie. ze przezywa w wyobraźni wspomnienia
dawnych szczęśliwych lat »PTM>ni«iia

nv7h^!'n,eV’cje^umarł- P°z°stawił mnie w trud-
kaćh„ \aCh- ft’«ansowych. Musiałam zamiesz­
kać u starych ciotek w Yorkshire — wzdrygnęła
sie śmU-HVdJien .J”’ ~ Rozumie Pan? T° równało
riei ŚbX» Mi uZleWOTy’ tak 1ak ja wychowa-

bliska obłędu wśród ciasnoty pojęć,
zabójczej nudy — umilkła na moment. bv podjąć
Ca^ndisha”7111 tonem’ ~ wtedy poznałam Johna

— Rozumiem...
— ^Naturalnie z punktu widzenia ciotek to była

świetna partia. Ale, mówię uczciwie, nie względy
materialne wpłynęły na moją decyzję. W małżeń­
stwie widziałam przede wszystkim ucieczkę od

■morderczej monotonii. '

Milczałem nadal. Mary, zaczęła znów do chwili.

(Ciąp dalszy nastąpi) (55)

WieHcrsukces

M. Rutkowskiego
PO 13 godzinach zmagań ponad

100 najlepszych szpadzistów Polski
oraz NRD 1 Rumunii, na planszy
stanęli do walki mistrz Polski ju­
niorów — Marek Rutkowski

(KKS) i 30-letnl szermierz war­
szawskiej Legii Henryk Nielaba.

Stawką pojedynku jest dla Rut­
kowskiego tytuł mistrzowski, a

dla Nielaby brązowy medal. Na
sali cisza. Zawodnicy są niezwykle
czujni i skupieni. Pierwsze tra­
fienie zadaje krakowianin, lecz
dwa następne Nielaba. Potem jest
2:2, 3:2, 3:3, 4:3, 4:4. Napięcie o-

gromne. Wreszcie Rutkowski de­
cyduje się na atak, trafia i zdo­
bywa tym samym po raz pierw­
szy w swej karierze tytuł mistrza
Polski seniorów.

A oto kolejność finałowej ósem­
ki: 1. Rutkowski (KKS) 6 zw., 2*
Falkowski (Kolejarz Wrocław) 5
zw., 3. Pomaracki (Piast Gliwice),
4 zw., 4. Gonsior (AZS Rokitnica),
4 zw., 5. Nielaba (Legia) 3 zw., S.
Butkiewicz (Warszawianka) 2 zw.,
7. Strzyżewski (Legia) 2 zw., 8.
Barburski (Legia) 2 zw. Drugi czo­
łowy szermierz Krakowa W. Glos
odpad! w półfinale. Odniósł on 4
zwycięstwa: lecz nie wytrzymał
kondycyjnie trudów. tego marato­
nu i po 3 kolejnych porażkach zo­
stał wyeliminowany, (jl)

WARSZAWA. Po pierwszym
dniu meczu tenisowego o Puchar
Davisa Polska
1:0. Gąsiorek
8:6, 7:5, 6:0, a

Jamroz •— Ali

przy stanie 6:4;
PRAGA. Po pierwszym dniu me­

czu tenisowego o Puchar Davisa
CSRS prowadzi z Izraelem 2:0.

prowadzi z ZRA
pokonał Sonbola
drugie spotkanie
zostało przerwane
3:6, 0:6 dla Aliego.

uzbrojenia
obok

kablowej pływalni —

ciepłowniczą. Według o-

fachowców, jedno koli-
z drugim. Wyłania się
konieczność przeprowa-

tygodni, ale o to, iż wyłonił
się poważny kłopot z techni­
cznym odbiorem kabli elek­
trycznych, znajdujących się
między zapasowym zbiorni­
kiem a pływalnią.

Przewody te były instalowa­
ne wiele lat przed rozpoczę­
ciem budowy sąsiadującej z

pływalnią stacji telewizyjnej
a budowniczowie tej ostatniej
nie sprawdzając
terenu przeprowadzili
sieci
sieć
pinii
duje
więc
dzenia nowej sieci kabla elek­
trycznego, lub też jakiegoś
prowizorycznego oddzielenia
jednej sieci od drugiej.

Jak więc w tej sytuacji, nie
ubolewać nad przedłużającą
się budową pływalni? Jak nie
oburzać się ńa „dziwy”, któ­
re wyłaniają się w ciągu tych
12 lat? Czy znajdzie się ktoś
winny za poniesione straty
przy przeciąganiu całej bu­
dowy? Ba, nie ma nawet win­
nego za instalowanie sieci
ciepłowniczej telewizyjnej sta­
cji w odległości, kolidującej
przepisami z siecią elektrycz­
ną pływalni.
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I edyny bodaj optymi-
styczny akcent, to du­

ży wysiłek ze strony Ko­
rony, której działacze i

pracownicy z samozapar­
ciem starają się pokonać
przeszkody i są pewni, że
obecnie budowa dobiegnie
wreszcie końca,
wrześniu będzie ___

pływalnię uruchomić. Czy
aby na pewno???

a. Ślusarczyk
3. FRANDOFERT

p
p
p

że we

można
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SOBOTA
Dzienniki: 5, 5.39, 6.30

8.30, 10, 12.05, 10, 10.50, „
23.50. ,"■

Godz. 17 Prof. dr j. s
I blowski „Wawel w 1000-16m'.
I Państwa Polskiego", 17.10
I zyka barokowa, 17.40 Popolu.
I dnie z piosenką, 18.10 solita

jazzowi, 18.50 Fel. M. Jorsta
19.05 Muzyka i aktualności

_

19.30 „Matysiakowie”, 20 koiL
cert muzyki polskiej, 21.40 Mu',
zyka tan., 23 Piosenki.

NIEDZIELA

Godz. 8.45 Koncert życześ8.15 Muzyka polska, 9,55 2
ile” — Mickiewicza, 10.25 ,’ćo.
ctail muzyczny”, 12.10 póra,
nek symfoniczny, 13 Wyto
Pokoju, 13.05 Polskie tańce lu-
dowe, 13.30 „Moskwa z melo-
dlą i piosenką”, 14 Poetycki
koncert życzeń, 14.35 Pioseo.
ka miesiąca, 15 Dla dzieci
słuch. M. Toneckiego „Winę-
tou” wg pow. K. Maya, 15.44
Muz., 16.05 Aud. rozrywkowa,
16.35 Muz., 10.50 Zakończenie
VI etapu Wyścigu Pokoju, _

17.30 „Takty i kontakty”, u

Rewia piosenek, 19.30 „Wyso.
ka fala” słuch, wg opow. A.
Kirnosowa, 20.43 Melodie tan.'
21.22 „Rendez-vouś ze Straue
sem”, 22.00 Wiadom. sport.,
22.30 Wieczory muzyczne, 23.ji
Melodie.

Telewizja
SOBOTA

Godz. 15.40 Progr. dnia, 15.45
Wychowanie fizyczne dzie*
ci, 16 Lekcja języka rosyjsk.,
16.20 Program tygodnia, 16.44
Wiadomości, 16.45 „Majówka",
17.15 Po szóstej — Młodz. Klub
TV, 17.55 „Warśzawa, ja i ty"
18.20 Mecz gimnastyczny kobiet
Polska — NRD, 19 „Z jasnego
nieba” report., 19.20 Dobra*
noc, 19.30 Monitor, 20 Angiel­
ski zespół bigbeatowy, 20.50
„Sprawa porucznika Rougera”
— film NRF, 22.15 Dziennik,-
22.35 Wiadomości sport., 2245
„Cztery, pięć, sześć” — film

progr. rozrywk prod. szwajŁ
NIEDZIELA

Godz. 9.25 Program dnia, -

9.30 Kurs rolniczy, 10.20 Po­
zdrowienia dla naszych przy­
jaciół — dla mł. widzi, 11 Kino
„Przygoda” „Tajemnicza
twierdza” film radź., — 12.20
Wiadomości, 12.35 PKF, 12.45
„Lekarstwo na miłość” film z

serii: „Koń, który mówi”,-
13.10 Report, ż pocztówki, 13.25
Teię-zabawa dla dźieći, 14.05

„Ula z IIB^, 14,25 Z cyklu
„Piórkiem 1 węglem” pt. „Bu­
dowle, które pogrążają się w

ziemi”, 15 „Sezam muzyczny”,
15.50 z cyklu: „Ludzie i zda­
rzenia” rep. film. pt. -

„Czas nieutraćony”, — M.«
Szklana niedziela, 16.15 Wyścig
Pokoju — zakończenie VI eta­
pu GottWaldowo — Katowice,
17.35 Szklana niedziela, 17.45
Teatr TV: „Duet” — K. Ma­
kuszyńskiego, — 18.45 Szklana
niedziela, 18.55 Program fllflih
19.20 Dobraoc, 19,30 Dziennik,
20 Progr. rozrywkowy (z Bu­
dapesztu), 20.45 Szklana nie­
dziela, 20.55 „Wielki plan”
film ang., od 1. 16, 22.20 Nie­
dziela sportowa.

UWAGA

Za zimiany w ostatniej chwi­
li wprowadzane w repertuarze
teatrów, kin i telewizji, re­
dakcja nie bierze odpowie­
dzialności.

Wystawy — Muzea

WAWEL: Komnaty, skarbić
zbrojownia (sobota godz. 9.M"-
15, niedziela 9—14.30), .MU*
LENINA, Topolowa 5: (10—18).
HISTORYCZNE, Jana U: Dzie"

je i kultura Krakowa (sof
ta 9—15, ntedziela 10—H>. "

STARA BOŻNICA, SzeroM
Dzieje i kultura Żydów, o’7'
nice i cmentarze w Pols«

płćl.-wsch. (sobota 9—15, 11 fr
dzieła 10—14), MUZEUM N*
RODOWE, ODDZ. SUKIEN1*1-
CE: Malarstwo polskie »'•

XVIII i XIX (10—15),
MATEJKI, Floriańska 41: K*'

rykatury J. Matejki (10—>’•
SZOŁAYSKICH, pl. Szcze’’!"’
ski 9: Polska sztuka cecho’"
(10—15), NOWY GMACH,
3-go Maja 1: Galeria polsŁ
go malarstwa i rzeźby X* •

(sobota 10—14.45, niedziela •

16), MUZEUM ARCHEOŁ
G1CZNE, Poselska 3: Fra<lz*

je Nowej Huty i Sztul!,a.LL
rożytna (sobota 10—14, nie •

la 10-13), PBZYR0Drt„’
Sławkowska 17: (10—13). K

_

SZTOFORY, Szczepańska’
Malarstwo J. Kraupe-sw>o
skiej (11—18), RYNEK j.
Zdobnictwo metalowe na
halu (sobota 10-14, n!ed«“'

11-14), PAŁAC SZTUK .

Szczepański 4: Fotografik
K raków — moje mias o

18), KTF, Stolarska 9=JTM;!,
sje dziewczęce <sob0 oN
niedziela 10-19), 5.
WYSTAWOWY, pl- SZ”X i

skl 3: Wystawa prac
absolwentów I-lceum
Plastycznych (11—!*>•

'


